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Byle mącić...
Kraków, 27 lutego.

(n) Od czasu powrotu Naczelnika Państwa, 
prasa pewnego obozu — powiedzmy otwarcie —  
narodowej dcmokracyi, usiłuje... walczyć z w ia 
trakami! Niedawno w lwowskiem „Słowie Po l­
akiem" ukazał śię bardzo sensacyjny artykui 
wstępny pod tytułem „Ku wojnie", w  którym 
autor opowiada takie n. p. bajdy, jak te, iż 
Belweder — to ponownie „obóz wojenny11, pra 
gnący wejść „na diogę nowych awantur wojen­
nych, które leżę w imeresie Niem iec i  w inte­
resie wielkiej fina.nsiery!“ ...

„Z  każdym dniem mnożą się oznaki, —  pis‘ e 
pe.fidny publicysta „Słowa Polskiego", —  że po­
rozumienie paryskie Piłsudskiego z Briandein 
me istotnie „wschodni" charakter. Naród { w ię­
kszość ogromna Sejmu nie chce wojny, nie 
chce przeobrażać Wschodniej Europy, odrzuca 
stanowczo politykę Belwederu (?!)... Naród pol­
ski, cały i niepodzielnie, w ita z entuzjazmem 
sojusz z Francyą p  tyle tylko, o ile celem jego 
jest zabezpieczenie pokoju od Wschodu... Soju­
szu, wymierzonego ku wszczęciu wojny z Rosyą 
—  wota rusofil lwowski, —- nie zniesiemy, jako 
przeciwnego najistotniejszym interesom naro­
dowym Francyi i l olski!"...

Doprawdy, co to znaczy? Zkąd się biorę te 
wykrętne wnioski publicysty endeckiego? Cóż 
to za nowa intiyga?

Wyjaśnia ję pouiekęd warszawski „Kuryer 
P ilsk i" , który zamieścił w  numerze ostatnim 
dużo mówiący „e-ntre file t":

„W arszawa, — cytujemy dosłownie, —  pełna 
jest obecnie plotek, powiedzmy odrazu, absolu­
tnie fałszywych, o ogromnej mebjlizacyi, zarzą­
dzonej jakoby przez władze wojskowe. Trudno, 
W arszawa zginęłabjr, gdyby r.ie miała codzien­
nie sw-ojej plotki. Tym  lazem  jednak plotka 
jest bardziej, niż zwykle, szkodliwą. Mamy bo­
w iem  do czynienia z nowem, ulepszonem wy­
daniem „wojny ua wiosnę", która była plagę 
późnej jcaieni ubiegłego reku. Ulepszonem, mó­
wimy, bo obecnie mamy mieć wojnę odrazu na 
dw a fronty: bolszewicy uderzę na nas z półno­
cy przez Estonię i  Łotwę, a równocześnie bę­
dziemy m usieli wspólnie z Francuzami, albo 
bronić się przed Niemcami, albo też nawet u- 
prz-edaić ich napad.

W ystarczy pójść na five o‘clr ck do domu. w 
któ.ym  bywają oficerowie, to znaczy do jakie­
gokolwiek domu w Warszawie, aby >ię dowie­
dzieć wszystkich szczegółów- tej wiosennej kam 
Panii. Szczegóły natomiast m obiiizacyi każdy 
ź nieb opowiada inaczej, tik , że złożone razem, 
deję obruz zupełnego nonsensu,

Je3l w tern objaw bardzo dotkliwego braku 
Wychowania wojskowego pewnej części nasze­
go korpusu oficerskiego.

Opov jadając, z pewnością w dobrej wierze, o 
fcarządzemiach mobilizacyjnych, bohaterowie sa 
lonów nie domyślają się, że gdyby opowiadania 
ich były prawdziwe, za jakie je uważają, nale- 
ża Laby się im kara więzienia! A i  tak, jak jest. 
Przydałoby się przj pomnianie zasady, że jedną 
z głównych cnót wojskowych jest umiejętność 
^zym ania  języka za zębami.

Oficerów ie_ są zreszlą w  "bconym w'vpa.dku 
tylko ricswiadamem narzędziem, nie źródłem 
SJctfci. Sprawcami jej są ludzie, którzy s-taj aję 
się od powrotu Naczelnika Państwa z Francyi 
nadać tej podióży i jej rezultatom zupełnie fa ł­
szywe, z istotę ściśle obronną tych rezultatów — 
wprost sprzeczne znaczenie. Robota to w naj­
wyższym stopniu niebezpieczna.

Opowiadano o jednym ze znanych działaczy 
Politycznych dawnej G alicji, który przez całe 
j.Vcie był na bakier z ortografią, że siowm „in- 
”l >ga“ pisał wr lisiach swych w ielką ljteią, —  
Ok da'- ce intryga była rzeczą gipwną w jego 

politycznej technice. Żnc my w Polsce cały cbóz 
Polityczny, który w Sw-jcli organach prasowych 

inienby wpro-wadzić tę ortografię".
. Tak dosłownie oświetlają n o w ą  f a l ę  pnlcą 
^en  a  złośliwych intryg i  jatrzeń —  subtelne

a przejrzyste rewelacye „Kuryera Polskiego*1., 
Okazuje się, że obóz naszej frcndującej i ro- 

koszańskie} p iaw icy ,’ — niezliczone ma pomy­
sły w mąceniu opinii publicznej. Już 
się naszym endekom nawet nasz sojusz z Frań _ 
cyą zaczyna nie podobać, skoro zawiązano go 
ponad ich głowami i ponad ich mózg mi! Go­
towi sę tedy wpływać dziś na osłabienie i roz-

Ruch strajkowy s[
Warszawa (tel. .!.)■ Ruch na k®l3jach odbywa

się pra wid normalnie. Wczoraj odeszły 42 po­
ciągi wobec przeszło 63, odchodzących normal­
nie. Pociągów towarowych odeszło 6. Maszyni­
ści stawiają sią z powrotem do pracy.

Ba fia ta  G fa y n  z i A  r e f i A
Warszawa (PA T ). Podczas inspekcji. którą, 

odbył m inister kolei, inżynier Jasiński, wczo­
raj, niespodziewanie o godzinie 10 taj wieczór 
w biurach wydziału ruchu i na dworcu głów­
nym Osobowym, znalazł wszyJzle jak najwięk­
szy porządek, ptiscnal na posterunkach, o*a* 
stwierdził normalny ruch pociągów odchodzą­
cych i przychodzących. Stan ten nie zmienił się 
dzisiaj, pracownicy sami zgłaszają się do słu­
żby.

Aresztowanie koiejarzy. -
Warszawa (PAT). Wczoraj stan na kolejach 

nie uległ zmianie. Podągi odchodziły wedle re* 
kładu, jakkolwiek z pewnemi opóźnieniami. Ma 
szyniści na wezwanie stawiają się. f  innych 
dyrakcyj kolejowych nadchodzą wiadome-c-, ża 
spokój panuje wszędzie. Wczoraj uruchomiono 
sześć pociągów towarowych, dzisiaj nastąpi u- 
prizędkowanie ruchu towarowego, Z rozporzą­
dzenia w ładz wojskowych aresztowano trzech 
m-Saynisżew, których sprawę przekazano są­
dem wojskowym. Aresztowano również dwóch 
urzędników.

Warszawa (tel. M.). Areszt©*- nny został pre­
zes związku zawodowego kolejarzy, Kruszew­
ski, a także czterech członków zarządu.

Konfiskata jednodniówki „ R o b " .  ■'
i Warszawa (PAT). Z rozporządzenia komisa­

rza rzędu miasta stoi. W arszawy na mocy art. 
2 lit. e) ustawy z ćLnia 25 lip ca 1919 w przedmio­
cie zapewnienia bezpieczeństwa Państwa i u- 
trzymania porządku publicznego w czasie woj­
ny, skonfiskowano jednodniówkę pod tytułom 
„Pob.“ z datą 26 b. m. za umieszczenie inter- 

: pelacyj, jeszcze nie zgłoszonej w Sejmie, a za­
wierającej Odezwę kom isji centralnej Związku 
zawodoweąo, naglącą do strajku powszechnego, 
o:az za podanie niezgodnej z prawdą w .domo- 
ści o wybuchu strajku ko leio « ■ im a całym 
jakoby obszarze Rzeczypospolitej Polskiej.

Psin iń iA  im ilsw t m zra  stoikowi.
Warszawa (PAT ). Na wczorcjszem nadzwy-, 

czajnem posiedzeniu rady okręgowej polskiego 
związku zawodowego zapadła ucbwałj njeprzy- 
stępOwania do strajku. projektowanego przez 
związki klasowe. ,

Stowarzyszenia przeciw strajkowi.
W arszawa (PA T ). Zrzeszenie polskich 

stowarzyszeń wydało odezwę, w  której powo­
łując się no odezwę rządu polskiego z dnia 24
b. m„ nawołuje współobywateli do przeciwdzia­
łania wszelkieini silami grożącemu nieberp e> 
czeństwu wybuchu stiajhu. Odezwa kończy się 
stówami: W szyscy na wały obronne, wszyscy 
do czynu!

„Przeciw ko zbrodni".
Warszawa (PAT ). Chrześcijańskie zjednerze- 

r ie  narodowe Rzeczypospolitej Polskiej i głów ­
ny zarząd pc.Eżicgo związku kolejowego w War 
sza wie wydały cdez#ę przeciwko strajkowi, za- 
tytu.iiwaną „Przeciwko zbrodni11.

luźnienie tego przymierza, do którego wyciągali 
wszak błagalne i rabskie swe dio-nie jeszcze 
przed kilku tygodniami! Bo oni myśleli inaczej. 
Dla nich sojusz francusko polski miał odbudo­
wywać „w ielką  i niepodzielną" Rosję. Tymcza­
sem Piłsudski i Millerand zrobili wręcz inaczej, 
niż chciał p. Roman Dmowski.

W ięc trzeba — jątrzyć!

lełznął na niczem.
Warszawa (PAT ). Zarząd o-kręgowy sekcyi Sa 

nych do świadczeń społecznych, w  myśl ode- 
nych do świadczeń społecznych w myśli ode­
zwy zjednoczenia polskich stowarzyszeń w spra 
w ie strajku, do natychmiastowego zapisywania 
się do kadr obywatelskich świadczeń spełecz- 
nych i do stawienia się na pierwsze we£wan*a 
sekcyi Samopomocy społecŁuej.

M i  weiwanl fig iw ittea  D kjsffiitii.
Warszawa (East Expioss). Orgianizacj a „So­

kołów" ogłosiła rozkaz, wzywający druhów do 
świadczeń Społecznych na wezwanie - .o warzy- 
ązeniia. Samopomocy społecznej,

Likw iaacya resztek strajku.
Warszawa (East Expre-sa). Odezwa centralnej 

komisy! związków zawodowych w sprawie po­
parcia stia jau  kolejowego nie w yw cr łi wpły­
wu. Strajk powszechny w koipch robctnćczych 
nie znelazi echa. Istnieje t&ndencya likw ld  cyt 
resztek strajku kolejowego. Polski związek ko­
lej oweów rozesłał okólnik, wzywający do pra 
cy, a potępiający strajk.

Stan rzeczy we Lwowie
Lwów (tel. wł.). W  sobotę o godzinie 9 rrmo 

ogłosili tutejsi kołejarąf strajk, kióry atoli da­
je się odczuwać jodynir w warsztatach kcltjo-  ̂
wych.

Syiuacya w Krakowie.
Ruch pociągów normalny.—  PoatóI 

d o  p racy .
(T) Ruch pociągów na tutejszym dworcu ko*- 

lejowym odbywa się no. matnie. Większa część 
nawet tych kolejarzy, którzy poi-zucili w piątek 
pracę na wezwa-nje odnośnych urzędów kolejo­
wych, zjaw i się do pracy.

Jedynie warsztaty kolejowe są nadal njeczyn 
ne, —  ale jes-t nadzieja, że i  one zostaną rychio 
utuchomione.

Na ogół panuje wśród rn as robotni czy ch Kra­
kowa przekonanie, że ewentualny shajk p^wsza 
chny bddzi lałby tylko zgubnia na nasza żyda 
gospodarcze, — a korzyści z niego wyciągnęliby 
jodynie nasi -wrogowie.

Robotnicy warsztatowi powefani do 
przegląau wojslcowego.

(T) Jak się dowiadujemy, do tutejszej Dyrek- 
cyi kolei nadeszło wczoraj w ieczorem  rozporzą­
dzenie władz wojskowych, nawołujące wszyst­
kich robotników krakowskich warsztatów ko­
lejowych do mającego się odbyć przeglądu woj­
skowego w poniedziałek.

I m  S ta w ie n ia  S a m ó w  S p n M .
Ze Stowarzyszenia Samopomocy Społecznej 

(S. S. S.) otrzymujemy następującą odezwę:
„Sioim y w°bec groźby ogromnego strajku ko­

lejowego. Strajk- ten, wywołany przez żyw ioły 
skrajnie komunistyczne, ma stac się hasłem 
do powszechnieso bezrobocia i rozstroju. Na­
stępstwa stiajku megą hyć dla Państwa Pdsk ia
go nieoblicaatne.

Należy spieszyć na ratunek zagioionamu pf- 
zządkcwi pat licznemu. Większość debrze m y­
ślących kolejarzy opiera się próbie strajku ł

\
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już przygotowuje środki odpowiednie. Potrze­
ba Im  jedimtk pomocy społeczeństwa, która po 
winna im  być dana.

W  tej m yśli zwracamy Mę do wszystkich lu­
dzi dobrej woli, oraz członków Stowarzyszania 
Samopomocy Spoucmej, aby by li goto wi sta­
nąć na pierwsze wezwanie do pracy zastępczej 
na kolei, która jm  będzie wyznaczona. Gdyby 
strajk powszechny miai się stać faktem doko­
nanym, wezw iem y całe społeczeństwo do wytę­
żenia wszystkich sił i  wykazania całej energia 
dla przeciwstawienia się zbrodniczej anarchii.

Komitet S, S. S przypomina też, iż  wszelki© 
zm iany aor&sów naieży ponawiać pod adresem 
Ul. Andrzejia Potockiego 1. 18, I. piętro, „Na Ko- 
xh>v, em“ , oa godziny 5 do 7 wieczorem.

Z ajścia koto mostu warszawskiego.
(T ) Po odbytem zguomadzoniu grupa wraca 

j jących lewicowych kolejarzy, widząc robotni­
ków, zajętych piecą na moście warszawskim, 
poczęła obrzucać ich kamieniami. Zajście to je- 

| dnak. nie przybrało więltszych rozmiarów"

0 pałożenie tamy kraćz-3?um koicjowyns.
Warszaw a (PA T ). Ministerstwo spraw wew 

nętrznych nadsyła następujący komunikat: W 
ministferiŁwie kolei żelaznych odbyła się komfe- 
a*-cń#ya przedstawicieli mluisterstiwa spraw w e­
wnętrznych, m inisterstwa k o lii i  policyi, po­
święcona k-wiestyi zw alcaanla wzmagających się 
z każdym dniem kradzieży kolejowych; Na Kon 
ferencyi’ uchwalono jróstaruaki przy kolejowych 
urządzeniach, magazynach i  t. p. (z wyjątkiem  
kas) powierzyć eufidyalnym stróżom kolejowym, 
z iunkeyonaryuszy policyi za i utworzyć oddzia­
ły, których z< d<ni.m  będzie panel iwanie na

pos/ozególnych odcinkach k o le jn y c h  Ilość od- 
f działów patrolujących m a być określona wed­

ług warunkó-w miejscewych na poszczególnych 
węzłach, a to w celu osiągnięcia m ożliw ie czę­
stego ko-ntrolowania terenów stacyjnych i dróg 

1 kolejowych pii&z wspomniane oddziały. O p a ­
dowa 10 również projekt organJzacyi policyi, 

i pełniącej służbę na kolejoch prństwpwych. Or- 
ganizacya tu anaiogiczrrii toa być równie aasto- 
sowar.a do policyj* pełniących służbę na dro- 

i gach wodnych.

Poprawa bytu pracowników państwowych
Warszawa (PA T ). Na podstawie uchwały ra­

dy ministrów z dnia 23 lutego został mnożnik 
d-i użyźniamy dla wszystkich pracowników pań­
stwowych podwyższany do 525 punktów dla 
pierwsa.,] kategoryi miieji cowości. Na tern su­
mem posiedzeniu uchwalono odroczyć zwrot u- 
dzielonych w  jesieni 1920 roku zaliczek, które 
m iały być spłacone w term inie od 1 kwietnia 
do 1 sierpnia. Oprócz tego powołano komisy©

do spraw palepsze^a bytu pracowników pań>
stwowych i powzięto decyzye w  sprawie wpi­
sowego w szkołach pańslw^yoh i  przyznania 
pierwszeństwa dla dziad  pracowników państwo 
w y ch- Uchwalono poprzednio zwiększenie de­
putatów, względnie kontyngentów żywn śeifl 
w y«h . które wchodzi w  życie z dniem 1 riarca 
b. r. j  oznacza istotną poprawę bytu pracowni­
ków państwowych.

Trzy dyktaty Anglii w sprawia Gdrn. Śląska.
Z trojga złego Briand wysra! najmniejsze zło dia Polski.

i L i i  M i  la te iy i jiistra s i m .
orge na samym wytępia komferuncyi londyńskiej j Warszawa. (Telei. M.) Z przemówienia ininl- 
przed łożył w  aprarwfe Górnego Śląska trzy pro- atra |s$raw zagranicznych, wygłodzonego na 
pozycye, a mianowicie: a. Łamechinie pleblscy- j wiczorajsizem posiedzeniu komisyi sejmowej 
tu i zastąpień*® go aibitraiem, co równałoby s*ę spraw zagranicznych, wynika, że decyzya łon* 
podzlałowl Gornego Śląska mlądry Pal »w , ** I riyńska w sprawia emigrantów byta dla pana 
Niemcy, podobnie Jak te się f>talo ze il8Skt6"i 
Cieszyńskim. 2. Emigranci Górnego ~lą<.ka mają 
głosować razem z luduoŁjią G in tgo  Śląska. 3.
Cdłożsjtifl p?"oiaoyta na ozi s  ni* sgraniozony.

Lloyd George miał oświadczyć przytem, żu 
rząd angielski domaga się stanowczo przyjęcia 
jednej z tych propozycyj i stawia to Jako ~ondi- 
tio siną qua non. Wobec tego Briand porozumiał 
się ze Sforzą i zgodził się na to, aby wybrać pW

Eapkny zupełną niespodzianką, ponieważ pan 
Sapieha jpcdzie-wiaa się, że w  Londynie nie sta­
nie tdę mc, coby ujemnie rcegło się odbić na 
plebiscycie.

Wyprawa bawarska na S'ąsk.
V.'arszaw», (T81. M.) Z Paryża, donoszą: „Echo 

de Paris“ dowiaduje się, że w Bawaryi priyyo* 
„ . _ towuje i U? prawdziwa ■k.uedycya wojsaowa,

pozycyę drugą, która Jert dla interesu Polski pizeztiaszona na Górny Śląsk. Ochotnicy, t .o-
uajmnisj szkodliwą.

Sorawd p abiscytu.
Paryż (PA T ) „Temps“  dowiaduje się z Lon­

dynu, że nie tylko ustalono tam termin głoso­
wania na Górnym ś l  sku, ale rałttl jcicuó też 
w całe] pełni regulamin ra b s c y  to wy, wypraco­
wany przez generała Leronda bez wprowadzenia 
najmniejszych poprawek. In ad sprawą głosowa^ 
r ia  surełami toczyć się będą w Paryżu dalsze 
j ertraktacye.

rżący odpowiednie oddziały, zobowiązali się do 
zachowania zupełnej tajemnicy co do celów two­
rzenia tej nowej ekspeaycyt

Prusk* zemsta.
Gdańsk (PAT ). Tutejsze dzienniki donoszą z 

BfeJJljna, że urząd mieszkaniowy w  Berlinie ża­
rcik wirów ai mieszkanie hr.Obemsdoria, ponieważ 
tenże otępiony jest z Polką, ks. Radziwiłłówną. 
Jak wiadomo, hr. Ohernadorf zajmuje w  ple- 

» biscycje na Górnym Śląsku stanowisko polskie.

Podróż kiin.- Sapiehy do Bukaresztu.
Warszawa. (Telef. M.) Miuistetr spraw zagi a- mi” i«teryum handlu i rftersnt spraw przemy.

idczuych Sapi«ha w towarzystwie małżonki wy- slewy-ih minłst iryu as spraw zagranicznych t»o- 
j.ehal dziś o fiOdz t  wieczorem dc Bukaresztu, wrót ks. Sapiehy do Warszawy”Dczekiwa.nl mst 
I'in'sixQv-i Sajdeie towarzyszą szaf siitabu E©» ] w przyszłą sobotę.
Karalnego P.szwadbwfki, jedin wyższy urzędnik I

O  p o d n i e s i e n i e  ro in ic tw a ,
Z a b a sp lec^ n ie  zasiew ów wiosennych. — Dostarczeni© nawozów sztuc?-

nych. — Kredyt fcla roln kow.
Warszawa. (PA T ) Przed kilku dniarni cdbyio 

się w prezydyuin Rady ministrów pod przevvoU- 
njciiA-em pana prezydenta ministrów przy udzia­
le interesowanych ministrów. vi zględnie zastęp­
ców ministrów konfereneya, celem zbadania 
środków zmierzających do zabezpieczenia zasie­
wów wiosennych. Na konferencyi tej okazało 
się, że w porównaniu ze stanem zasiewów toku

ubogiego pozostaje jeszcze *ic obstania około 1 
m i-on morjjć w już obrobi cnych i pu ygtosa- 
nysii do obsiewu, licząc łącznie Kongresówkę z 
Małopolską i kresami wschodniemi. Na powyż­
sze cele konieczne jest zabezpieczenie przynaj­
mniej 18.GCG wagarów  zboża jareto, z czego 
n w e j więcej polewa dla wschodu ej Ma.epoi- 
SdJ,. której obszary, zwiaszcza dworskie, ulegiy

do 90 pro„. znisz-cz-dniu przez inwa-zyę bolszowi- 
eką Powyższe zapotrzebowanie ma być pokryte 
częścią w  kraju i  to przeważnie z Wielkopolski, 
częścią żagan ieą  przez zakup, albo w  drodze 
rekompensaty. Celem poprawienia wydajności 
ziemi wyjałowionej w czasie wojny światowej, 
uchwalono dostarczy ć rolnikom większej ilości 
nawozów sztucznych tak krajowych jak i zagra­
nicznych. W  tym celu postanowiono zwiększyć 
prouuiccyę kopalni soli potasowych w Kałuszu 
przez zwiększenie ilości robotników i  zapewnie­
nie odpowiedniej aprowizacyi, a dalej zabez­
pieczenie odpowiedniego taboru kolejowego do 
przewozu. Co do nawozów azotowych i fosforo­
wych, które musimy sprowadzać z zagranicy 
uznano że zamówiony przez kooperacyę rolną 
w  W aiszaw ie transport w ilości 2a.uuJ tou na­
wozów Bodowych ł 50,n00 ten uawczów fosforo­
wych wystarczą częściowo, z.wiaszcza gdy syn­
dykatowi rolniczemu w  Krakowie uda się przy 
pomocy rządu sprowadzić 800 wagonów nawo­
zów fosforowych z G. śląska. Ponadto minister- 
stiwo rolnictwa ,i dóbr państwowych ma starać 
się o uzyskanie dalszej ilości nawozów sztucz­
nych z zagranicy. Kredytu na obsiew udzielać 
hęd.zfj rząd tak rolnikom już osiadłym, jak i 
napływowym kolonistom oraz spółrolnikom, za­
wiązującym się, celem zagospodarowania odło- 
góiw zależnie od sytuacyi i środków finansowych 
poszcziególnych osób na czas okresu dłuższy albo 
krótszy, najwyżej do lat 53. W  związku z wyni­
kiem. powyższej 'konferencji. Rada ministrów 
uchwaliła przedstawiony przez ministerstwo 
rolnictwa projekt ustawy w przedmiocie przy­
znania temu minisiersiwu irzyńiiiicrilowęgo 
kredytu na romcc irm ą ors*i projekt uŁlat.y o 
pokrywaniu przez skarb różnic między cerą 
kupna ziarna na zasiew a ceną, po której będzia 
dostarczona rcl-Jkcm,

W ilii mis. PMSKsfeip is Losifsu.
Warszawa. (Telet. M.) Ministrowi Przanow- 

stóe-mu w  podróży jggtj do Lorudjmu towarzyszą 
po-se’ Brun i pmemysiowisc łódzki Geyer. Dele­
gac ja  polaka zetknie się w Londynie z angielski- 
mi polUykamf | óirfatgm urzędowyns, Nieob.ec-; 
neęo ministra Rczanpwskiego zastępuj! : s.n 
Świętochowski, Obon :,ą.z.ki rfticemmistia pejłnjić 
będzie pan Malangiewicz.

f i a t  p s ilfr  Bilo. l A i i i e j s .
Warszawa. (Tel f , M.) Ustalono ostatecznie, że 

projekty podróży ministra skarbu Steczkowskie­
go są na taale nieaktualne, gdyż sytuacya finan­
sowa państwa wymaga obecności pena bikiistra 
Steczkowskiego w  kraju.

Poseł Paaafes i  U e l b  Pastwa.
V, "iiS; «w a . (Telef. M.) Naczelnik Państwa w y­

dał dziś w  południa śniadamie na cześć posła 
francuskiego Pana.fieu.

!? SOTfi Z2
Warszawa, (Telef. M.) Ministeryum spraw za- 

granicznych zawiadomiło Sejm że posłowie sej­
mowi mogą, wyjeżdżać zagranicę w prywatnych 
sprawach za zwykłym i paszporiami. O ile w y­
jeżdżają w' charakterze służbowym, wówczas mu 
Szą mieć polecenie mn.rszalka Sejmu i w takim 
razie dostają tp.k zwany paszport służbowy. Do­
tyczy to rd«m ież posłów' Czapińskiego, Diaman- 
da i NredziaMfowskiego, którzy wyjechali do 
M lednir na kongres socyalistyozmy { otrzymali 
paszporty służbowe na polecenie biura propa­
gandy zagranicznej.

Pracownicy przeciw zmianie ustawy 
o Ś-godzinach pracy.

Warszawa (tel. M.). Zrzeszenie związków pra­
cowników zawodowych Rzeezj pospolitej Po l­
skiej, reprezentujące 6 związków warszawskich, 
związek lubelski i kielecki, oraz krakowski© 
zrzeszanie Związków zawodowych urzędników 
prywatnych Małopolski i, Śląska, reprezentują­
ce 13 związków, siąpiło do rz%du z pWHMsi# 
yizesiwk© zmiasom w ustawie o 3 g-diiinaysa 
duiu pr-cy, jaiso zmierzającym da przedłużeni3 
dala pracy w handlu.

Z{azci P o U k .
Warszawa, (Tel. M.) Rozpoczął tu zjazd 

ko a Polek. Do prezydyum wybrano ze Lw i»ł ® 
panią jędrzejewicz. Na pierwszern posiedź-;n r' 
zjazdu wy&luchano przemówień powitalnycn i 
spraasoziiań.
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D&lepcya Wileńszczyzny u Naczelnika Pzńslwa.
Warszawa, 26 lutego.

Delegacya Naczelnej Rady Ludowej Ziem i 
Wileńskiej była przyjęta przez Naczelnika Pań­
stwa. Delegaci wyrazili gorące podziękowań;e 
Naczelnikowi za oswobodzenie z pod jarzma bol­
szewickiego i litewskiego, i  z łoży li następnie ,
3i er eg dezyderatów politycznych: I

1. Należenie do Polski. I
2. Frzyspieczenie term inu przy ewenruamym 

plebiscycie. |
3. Uwolnienie z pod przemocy litewskiej tere­

nów pow. Swięciańskiego, Wileńskiego i Troć- »

kiego.
4. Objęcie pizez oWęntualny plebiscyt pol­

skich powiatów Kowieńszczyzny.
Omawiano ró.m ież sprawę uruchomienia ko­

lei W ilno—Grod.no, oraz sprawy natury gospo­
darczej.

Naczelnik Państwa okazał najwyższe zainte­
resowanie sprawami po-ruszanemi praez delega- 
cyę, dziękow ał za zaufanie i zalecał cierpliwość, 
zapewniając, iż calem sercem jest z ludnojśdg 
Wileńszczyzny.

Finlandyi nie grozi zbolszewizowanie.
Przedstawiciel „Russpressu11 otrzymał od po- ? 

ił a finlandzkiego w Polsce Hillenbogla następu­
jące informacye co do stosunku Finlandyi do 1 
Rosyi i do bolszewizmu.

— Staramy się zachować stosunki pokojowa 
ęe wszystkimi sąsiadami, a więc i z Rosyą so­
wiecką, z którą zawarliśmy pokój. Pragnęlibyś­
my bardzo, żeby w  Rosyi był rzą.d, popierany 
pracz większość narodu; lecz my się nie wtrąca­
my w wewnętrzne sprawy Rosyi. W  prasie uka- 
nały się wiadomości, że między Finlandyą i Ro- 
syą sow. wynikły nieporozumienia. Tak nie jest. 
Dotyczy to prawdopodobnie wymaganej przez 
nasz rząd kwarantanny, której muszą się podpo­
rządkować wszyscy przyjezdni z Rosyi sow. Do­
tąd nie mamy przedstawiciela Rosyi sowieckiej 
w Finlandyi, lecz w  Moskwie jest już nasz 
przedstawiciel.

— Czy w Finlandyi istnieje tak zw. „niebez­
pieczeństwo bolszewickie"..?

— Partya bolszewicka nie jest zalegalizowana 
w Finlandyi. Niektórzy działacze bolszewiccy 
próbowali rozwinąć u nas swą działalność, która 
we wszystkich wypadkach zakończyła się dla 
nich niefortunnie.

— Na jakich partyach opiera się rząd w  Fin­
landyi?...

— Na prawicy i centrum. Rząd nasz posiada 
absolutną większość we wszystkich sprawach, a 
niekiedy nawet otrzymuje glosy socyalistńw, 
lecz nie posiadają oni żadnych wpływów.

— Jak stoi waluta w  Finlandyi?
— Zabezpieczona jest w  zlocie.
—  Z kim Fnilandya prowadzi handel?
—  Z'całym światem, przedewszyslkiem z An­

glią i Ameryką, następnie z Franeyą i Szwecyą.

P roces przeciw skarbowi Rzeszy w Berlinie.
Berlin, 26 lutego.

Przed berlińskim sądem rew izyjnym  odbę­
dzie się dnia 4 marca b. r. rozprawa między pa- 
sfad czarni polskich marek okupacyjnych (t. zw .-
not Kriesa), jako powodami, a skarbem Rzeszy 
niemieckiej, jako pozwanym.

Jak długo marka okupacyjna utrzymywała 
się na równym prawie poziomie z marką nie­
miecką, tak długo nie robił bank Rzeszy trud­
ności z wym ianą i wykupił około 105 m ilionów  
t. j, ósmą prawie część not Kriesa w ogóle. Sko­
ro zaś spekulacya zawiodła z powodu nieprze­
widzianych zaw.ikłań wojennych j rosnących 
trudności gospodarczych, odmówił Bank Rzeszy 
wypłety, a posiadacze not byli zmuszeni udać 
się na drogę prawa.

Pud wzglądem prawnym przedstawia się spra 
wa jasna, jak słońce. Noty Kriesa opieweją na 
okaziciela, rozporządzenie zaś generalnego gu­
bernatorstwa warszawskiego o odpowiedzialno­
ści Rzeszy niemieckiej za wykupno marek po 
wartości nominalnej nie jest zawarunkowane 
za dnem zastrzeżeniem. Skarb niemiecki zarzu­
cił w procesie, że generalne gubernatorstwo nie 
było upełnomocnione do wydawania takiego 
ttozporządzomia, że przewidziana paraigT. 16 ge-

naralrfego gubernatorstwa likwidacya Kasy Po­
życzkowej w dwa l3ita po powstaniu formalne­
go Państwa Polskiego nie nastąpiła, że pewna 
część not wydana została bezprawnie po usta­
niu okupacyi niemieckiej, w  końcu że do roz­
strzygnięcia sporu kompetentne jest... Państwo 
Polskie albo Rosyjskie!

Jednakowoż w myśl przepisów konwencyi ha­
skiej i ustiswy niemieckiej z dnia 22 maja 1910 
roku o odpowiedzialności urzędniczej wydał 
sąd pierwszej instancyi wyrok, zasądzający 
skarb Rzeszy niemieckiej na zapłatę, zwłaszcza, 
ie kanclerz niemiecki Belhnwnn HgIIwcjj. za­
twierdził rozporządzeniu generalnego guberna­
torstwa a kłem urzędowym, który wręczył pol­
skiemu marszałkowi koronnemu dnia 16 
czerwca 1917 roku.

Zdawałoby się więc, że skarb niemiecki, wy­
czerpawszy środki prawne, które w prywatnych 
procesach piętnuje się jako pieniactwo, da wre­
szcie za wygraną, a to tem bardziej, że zacho­
dzi wszelkie prawdopodobieństwo, iż sąd rewi­
zyjny zatwierdzi wyrok z motywów instancyi 
pierwszej, jedyny zaś zarzut niewłaściwości są­
dowej drogi jest już w cbecnem stadyum spóź­
niony.

Gruźlica uleczalna!
Sensacyjne doświadczenie francuskiego uczonego.

W  roku 1914 paiyski „M atin“  pisał o pierw­
szych pracach młodego bak tery ol o ga, M. Spah- 
Unaera, który poświęcił się studyom nad wy­
nalezieniem środka, zabezpieczającego orga- 
nizm przed strasyr.emi spustoszeniami, sprawa 
dzonemi przez bakcyle Kocha.

Od tej pory upłynęło lat siedm, przez ten czas 
Spahlinger robił doświadczenia nad suchotni­
kami, posługując się na szeroką skalę swoją 
hową metodą terapeutyczną.

W  Anglii, f-zwajcaryi i Francyi leczenie jego 
“sięgnęło niebywałe rezultaty, — zebrał przy­
suń masę dokumentów demonstracyjnych nie 
% chanej wagi, które posłużyły prof. d‘Arson- 
vtLl do sprawozdania, jakie złożył w tych dniach 
^  Akadem ii uauk w  Paryżu.

n a  g z e m  p o l e g a  m e t o d a  l e c z e n i a
SPAELINGERA?

Metoda leczpnia opiera się: a) na wy wcłyv/n- 
‘*i«i rozkłada różnych jadów tuberkulicznysh /  
^Vpadkach gwałtownych suchot zapomocą tL-jU 
lattla • nlytojisycznego; b) na szczep.enju — w
^ * ie  tubeikulozy chronicznej.

Zamiast wstrzykiwać choremu, — jak to ma

miejsce przy zastosowaniu metod klasycznych 
szczepienia —  surowicy jedynej i jednakowej, 
Spa.hlinger postanowił robić injekcye p^iyody- 
czne, stopniowo zwiększając ilość rozmaitych 
jadów, zawartych w bakcylach suchot i m ikro­
bach, towarzyszących im  zwykle, ba,godząc oczy 
w iście ich zjadliwość.

W  ten sposób przyzwyczaja on stopniowo or­
ganizm do walki z każdym z jadów i wytwarza 
odporność w stosunku do każdego z nich; su­
ma odporności częściowych daje w rezultacie 
odporność całkowitą organizmu, który wstrzy­
muje postępy clioioby, a nawet pozwala zagoić 
uszkodzenia tkanek.

Dzięki metodzie Spahlingera, — m ówił prof. 
d‘Arsonval w Akademii nauk, —  chorzy, leczeni 
przez niego w 1913 i  1914 roku w moich szpita­
lach i w domu, żyją jeszcze i debrze się czują. 
Byli między nim i płucni z w ielkim i ogniskami 
i kawernami, wydzielający bakcyle w plwoci­
nach.

M E  LECZYLI SIE OD 1914 ROKU.
Ci dawni chorzy od roku 1914 ule podda wad 

się żaclnej kuracyj antytuberkuljcznej. Podczas

ostatnich sześciu lat oddawali się zwykłym 
swym codziennym zajęciom, przenosili niewy­
gody i niedostatek, wywołane wojną, i byli na 
nie odporni. Stan ich płuc w 1920 roku jest nad­
zwyczaj pomyślny, nie wykazuje żadnych śla­
dów suchot, aktywnych, żadnego kaszlu, żad­
nych pluć.

Jest rzeczą niebezpieczną zbyt pochopnie na 
dzieje wzbudzać, gdy chodzi o klęskę ta,k str a 
szną, tak rozpowszechnioną i tak upartą, jaką 
są suchoty, bezlitośnie koszące życia ludzkie.

Jednak rezultaty, o których donosimy, otrzy­
mane przez autorytety naukow’e wielkiego zna­
czenia, aozwulają dziś przypuszczać, że jesteś­
my nareszcie na dobrej drodze i że sam fakt 
istnienia wyzdrowień, rozciągających się na 

l3t^zeso^^ia^nie.słychaiie znaczenie naukowe.

„Omoto-Kyo".
NOWA i.ELIGIA W  JAPONII.

(1.) Podobnie jak w wiolu innych krajach tak i w 
Japonii okazują się w ostatnich czasach powne inno- 
wacye w dziedzinie religijnej. Szczególne powodze­
nie uzyskały dwie nowe stosunkowo sekty szintoisty- 
czne, Kosztem starych odgałęzień religti narodowej. 
Nujmlodszom pędem na drzewie szmteizmu jest 
tak zwana wiara podstawowa, Omoio-Kyo. Po wy­
buchu wojny ugruntowała się ona mocno, mimo 
prób zwalczenia jej, ze strony rządu. Mimo prześla­
dowania wiadz nowa sekta siłą samoobrony coraz 
bardziej się konsoliduje.

Omoto-Kyo zawdzięcza swe powstanie kobiecie. 
Sekta podkreśla, iż zbawienie osiąga się silą wiary 
i pod tym względem przypomiua zasady religiii 
chrześcijańskiej. Założycielką sekty była uboga ła- 
clunaniarka, nazwiskiem O Rao Baasan. Mieszkała 
ona w miejscowości Ayabc, o 50 kim. na północny 
wschód od Kioto, była wdową po stolarzu i musiała 
wyżywić ośmioro dzieci. Od wczesnego ranka do 
nocy przebiegając ulice zbierała stare papiery i szma 
ty; codziennie dwa razy odprawiała modły przed oł- 
taizem Szinty. Nabożność jej została nagrodzona, w 
nowy rok 1592, wstąpił w nią duch Kuni-Tokotachie- 
go, ziemskiego boga smntoizmu i od tej pory stała 
się prorokinią. Chociaż zupełnie niewykształcona, 
pisała swojo objawienia na murach domów, na 
kartkach papieru. Ludzie, biorąc ją za waryatkę, • 
nie zwracali zrazu uwagi na jej przepowiednie, zwia­
stujące nieszczęścia, peżogę, wojnę. Przepowiedziała 
nt.ędzy innymi, że Ayabo stoi na świętej ziemi, i że
0 ile mieszkańcy nie opróżnią miejscowości, padnie 
ora ofiarą olbrzymiego pożaru. Kiedy rzeczywiście 
niespodzianie wybuchł pożar, policya sądząc,, i i  
sprawczynią pożaru jest Ruo, uwięziła łoclimaniarkę 
lęwypuścila ją dopiero po jakimś czasie na wolność 
za poręką krewnych, iż będą trzymali ją pod strażą 
don ową. Ostatni okres życia aż do roku 1918, do 
dnia swej śmierci, przepędziła Rao u tzw, Yashiki, 
więzieniu, które obecnie uważane jest za świętość.

Wedle jej wyznawców, ltao pozostawiła 10 tysięcy 
tomów manuskryptów. Sceptycy redukują tę liczbę 
do 3 tysięcy. Pisma te stanowią niblię nowej religii
1 rwą się O !Fudi taki. Treść tej nowej ewangelii 
przedstawia się w skróceniu następująco: Świat 
rozkwitnie w przyszłości jak drzewo śliwowe. Nie­
bawem pojawi się jeden z największych bogów, po­
witają go kwitnące kwuaty i wieczyście zielone so­
sny; obejmie on panowanie nad całym światem i 
przyniesie mu pokój. Japonia jest krajtm boskim i 
musi być rządzona przez boską istotę. W innych 
krajach panują obecnie dyably, w postaci ludzki.j; 
i Japonia także stała się krainą dzikich zwierząt. 
Ten zbeszczeszczony ś.viat dzisiejszy musi być o- 
czyszczony, musi się stać godną siedzibą bogów. Cy­
wilizacja zachodu opiera s-ię na indywidualiźmie, 
to znaczy na egoiźmie, cała literatura zachodu prze­
siąknięta jest egoizmem: Opanuwat <m wszystkie 
społeczeństwa i państwa i ujarzmi wkońcu całą 
ziemię, cały świat. Ludy świata żądają reformy, 
wszystko jednak co przedsiębiorą w tym kierunku 
jtst tylko reformą powierzchowną; poprawa taka 
rówr.a się budowie postawionej na piasku, lieforwia, 
której żądają bogowie musi przeniknąć do głębi 
ludzkich serc.

Kult Omolo ma swoje zorganizowane gminy, swo­
ich teologów tudzież proroków. Pierwszym teolo­
giom sekty jest zięć zmarłej Rao, dr Asano, który 
ty, dawniej nauczycielem w szkole marynarskiej; 
przyłączył się doń jego brat, wiceadmirał Asano i 
wielu wojskowych, którzy porzucili swą służbę w 
wojsku. Wyznawcy Omoto-Kyo czekają na dzień są­
du ostatecznego, który ma przyjść wedle założyciel­
ki sekty w roku 1922: wówczas uniknie zniszczenia 
tylko skała, na której znajduje się święty okręg 
lamba, a ci. którzy wówczas znajdą na niej schro­
nienie, zaludnią następnie całą ziemię.

Nauka Omcd.o uważa pieniądze za źródło wszelkie- 
i ęo zla, i pragnie skasować wszelką prywatną wła­
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sność; wyznawcy jej posiadają wspólną własność, 
podobnie jak pierwsi chrześcijanie. Ziemia rozdzie­
lana jest pomiędzy poszczególna rodziny, w mia­
stach panuje porządek, czystość, ład; pasma wzgórz 
ozdobione są świątyniami, obra mienione ogrodami. 
Zamiast medycyną chorzy leczą się modlitwą; cho­
roby wszelkie pochodzą od złych duchów w postaci 
zwierząt, szczególnie lisów, wężów i psów.

Z  D N I A .

„L e g u iiy "  szukają  chrzestnych  matek.
(m m ; Naszym zuchom na froncie humor dopi­

suje doskonale —  tylko przykrzy się im bez chrze­
stnych matek i dlatego poszukują ich za pośredni­
ctwem naszego pisma. Do reaakcyi naszej nadszedł 
następujący list: „My leguny1' z 5 pp. leg. prosimy 
redakcyę naszego kochanego „Gońca" o obwieszcze­
nie, że Krakusy z 3 kompanii karab. maszyno, 
wych poczta połowa 27, poszukują chrzestnych ma­
tek w celu nawiązania korespondencyi sierż. Adam 
Mędlewicz, st. siorż. Kiewicz Franciszek ,sierż. Pa­
jąk Andrzej, piut. Nowak Stefan, kapr. Weuą, podch. 
Koster Józef.

Jeśli chrzestne matki się zgłoszą, to po powrocie 
z frontu, co już zapewne niedługo nastąpi, wy­
pijemy zdrowie całej kochanej t/edakcyi aż do 
skutku.

Chyba „chrzestne matki'1 nie dadzą długo czekać 
na siebie tym dziarskim Krakusom.

KINEMATOGRAF.

Z  cyklu „Dawne czasy".
Żebrak jęczy pod kościołem:
- Ol litości godna osobo! Nieszczęśliwy kaleka, 

głuchoniemy od urodzenia, gdyż stracił oczy w o- 
bronie Ojczyzny, syn poległ na wojnie i nie jest w 
stanie ojca wyżywić!... Żona praczka, ciotka źle się 
prowadzi, babka uciekła do Ameryki z frajerem, 15 
dzieci, lat 60, numer domu 30 •— razem 105!...

Nie drzyjcie gęby po próżnicy — przerwała tą 
autobiografię koleżanka ze schodków kościelnych — 
czy nie widzicie, że nikt nie idnl®.

— Widzę! od czegóż mam oczy? Ja się imo tak 
rozpędzani gębą, żebym się potem nie zatknął! O! 
widzisz panil już ktoś idzie!...

Jakoż istotnie miarowym krokiem zbliżał się jakiś 
siary emeryt.

— Kaleka! bez jednej nogi...
Siary zatrzymał się."
— Mój przyjacielu! — mówił ze zdziwieniem — 

o • ile sobie przypominam to jeszcze wczoraj miałeś 
obydwie nogi!

— Tak, ale za to nie miałom jednaj ręki —  jęknął 
nieszczęśliwy kaleka i mruczał do swej towarzyszki:

— Widzisz, go, podlec jakiś. Będzie mnie tu kon­
tr dowal. Cóż to? To przegląd wojskowy, czy cotf

4- Ciężkie czasy!' — westchnęła koleżanka. — Lu 
dzie nie chcą być zbawieni i nie dbają o „kościelne" 
osoby.

Ażeby ich pokręciło we świder}... Taki faty-
gar.t da ci podartą markę, przez którą cały Kraków 
widać i stoi nad tobą, żebyś mu to odimodiił.

• — Moj Boże! — westchnęła pobożnie dziadówka.
— Co się to trzeba uapyskować, zanim tych głupich 
sto albo dwieście marek zarobis.l

— Sto marek, — zadrwił dziad — cóż to koleżan­
ka za s!o marek dostanie?... Człowiek przy pracy 
runsi sobie dobrze podjeść i pępek zagrzać kieli­
szkiem'.,, A gdzie jest ••ygnro. a oastylki na chryp­
kę to pies?... A przecież nie jest bez tego, ż?by 
człowiek gdzieś nie wstąpił na kubek!... Słowo daję, 
ze przy dzisiejszych dochodach to uczciwy dziad 
inożo zejść na dziady.

— Dawniej!... dawniej!... ho! ho! ho! — mówiła 
dziadówka z rozrzewnieniem —  blacha „skrzepy" —  
4 centr, ps-ki kiełbaska 5 „nowych"!... A co ci jeszcze 
publika n-aznosiłu prowiantury toś nie mógł dziadu 
do wszystkich kieszeni pomieścić! Ten ci tka salce- 
fiks, jaki czeladnik od świniobója. Tamta kuch ary a 
kotlet albo i gnat nieogryziony całkiem, a sucheml 
bułkami, to mogłoś dziadu konkurencyi zęby powy- 
ni nć albo psa skaleczyć.

— Dzisiaj — prawił dziad — to ci taki kobyli 
■syn da markę, dobrze że nie listową i żyj tu i chwat 
Dana Boga i módl się za dobrodzieja, żeby mu tak 
wątroba przez oko wylazła!

I powiadają: „Módl się i żebraj!" —  zaperzyła 
się dziadówka. — A chodź tu pod kościół : mie! 
pyskiem od świtu za 200 marek!...

Znowu się ktoś zbliża.
— Litościwy przechodniu! Niżej, podpisany nie 

jadł trzy noce, ma dzieci ośmioro, raz -m jedynaśoie!
—  krzyczy dziad. — Nie mam sobie za co sprawić 
ortopedycznej protezy u Barana!... Nie mogę wyku. 
pić złotego zegarka z lombardu!,.. Podatki z mojej 
realności jeszcze nie zapłacone, krawiec nie chce mi 
wydać garnituru! Pzuć jaką niepotrzebną setkę, a 
nikczemna ta jałmużna otworzy < i bramy nithieski? 
amen!... Kruk.

Chwila bieiaca.
Kalendarzyk:

Św. Aleksaudra m.

Wschód słońca: 7 30 

Zachód słońca: 6T7- 

Długość ania: 10-47.

TEATR IM. JULIUSZA SŁOWACKIEGO
Niedziela popod: „Żołnierz krółowc-i Madagaskaru". 
Wieczór: .-Powrót"
Poniedziałefc: „Powrót".
Wtorek: „Powrót".
Środa: „Powrót"
Czwartek: „Orlątko".
Piątek: Koncert plebiscytowy.
Sobota- ..Powrót"
Niedziela popoł.. „Teatr cudowności' i „Sługa 

dwóch panów.
Wieczór; „Powrót".

TEATR ..BAGATELA­
MI'dzieła napoi : „Dwóika hultajska".

Wieczór: ..Magdalenki".
Poniedziałek: „Niezrównany Crichton"
Wtorek: „Niezrównany Crichton".
Środa: „Niezrównany Crichton".

TEATR POW SZECHNY 
Niedziela oopol.: „Mąż z grzeczności".

Wieczór: „Maioi ułanów".
Poniedziałek: „Bohater kaukaski".
Wtorek: „Bohater kaukaski". \
Środa: „Bohat.?r kaukaski"

o p e r e t k a  w  NOWOŚCIĄ CK
Niedziela oopoł.: „Generał huzarów"

Wieczór: „Miłość cygańska".
Poniedziałek: „Miszka magnat" (premiera). 
Wtorek. „Miszka magnat".
Środa: „Miszka magnat"
WYKŁADY W DOMU ARTYSTÓW fPłac św Dneha 

w zarządzie krakowskiego Związku literatów.
Niedziela. J. Flach: ..Dzisiejszy intdig-nt i prnła- 

taryuśz".
Poniedziałek, K. Winkler: „Kierunek mistyczny w 

sztuce dni ostatnich", cz. I.
K O L L E G IU M  W Y K Ł A D Ó W  N A U K O W Y C H  i R Y N E K  

GŁÓWNY U N IA  A - - B .  L. 30U
Poniedziałek, dsu\ Muzeum Naród, dr Fel. Kopera: 

„Artur Grottges" (z obrazami świetlnymi).
Środa. Karol Hubert Rostworowski: „Obecne uoło­

żenie Polski" (Środki zaradczej,
ODCZYTY W  MUZEUM PRZEMYSŁOWEM IM Dra 

BARANIECKIEGO.
Poniedziałek, proi. Talko Hryncewicz: .Litwa, iei

ziemia i Judzie"

Rjspm e aaglihafisty w W a n ię .
W  Warszawie rozpoczęła się inteaizyw-na dzia- 

łalność misyoriiarzy anglikańskich, których ce­
lem jeat nawracanie żydów na wiarę chrześci­
jańską. Główne ognisko misyonarskie mieści się 
przy kaplicy anglikańskiej na ulicy Honensyl. 
Pozatem urządzono czytelnię z przewagę, dzieł 
niisyonarskich, gdizio też odbywają się odczyty 
ł  wykłady oraz dyskuisye religijnie.

Armia Wrangla w Brazylii.
(m-m) Brazylijski rzad oświadczył gotowość 

przyjęcia 10.000 uchodźców z Rosyi. żołnierzy 
generała W rangla — na swoje terytory-um. 
Wranglowcy mają, być użyci do pracy na plan- 
tacyach kaiwy.

fi.
Dziennik „Siegodnia" podaje, że rząd mos­

kiewski wydał niedawno dieikret o  uznaniu „nie­
mieckiej robotniczej komuny" na Wołdze. Ko­
muna ta pod nazwa „Federacyjna Niemiecka 
Republika" z głównenr miastem Jekaterynsratadt 
utworzyła się w 1918 r. w Sa marskiej gub. na 
Wołdze i  liczy obecnie 300.000 ludności wyłącz­
nie Niemców kolonistów i  byłych wojennych 
jeńców. W  ubiegłym roku miasto .Tekateryn- 
sizitadt zostało przemianowane na Marksztadt. 
Waruwki życia w  republice są zupełnie normal­
ne. ponieważ egzystujące tam „sowiety" są, po­
dobne do bolszewickich tylko z nazwy. Niedaw­
no w  Marksizitacie urządzono stacyę radiotele­
graficzną; doskonałe funkeyonują. tam telefony 
i oświietłenie cletkryczne, pracują fabryki. Z bol­
szewikami republika prowadzi handel wyłącznie 
wormiiemny.

Z tt iE is  rtego wag«» i i f c m  sa iai. dwonu kol
(T ) W  styczniu br. nadszedł na tut. dworzec 

kol. wagon naładowany blachą żelazną wartości 
800.000 marek, adresowany na firmp Ignacego 
Webera. Po otrzymaniu na wiagon ten a/wiza z 
urzędu kol. na dworcu tow., ud-al się p. Weber 
do kol. urzędu towarowego, gdzie otrzymał od­
powiedź, że wóz już nadszedł, ale nie można go 
wyładować z powodu braku miejsca, na lorze 
kolo magazynu.

Tego rodzaju syluacya trwała przez kilka ty­
godni. Wkeńcu zniecierpliwiony Weber oddal 
spraiwę zwiezienia owej blachy firm ie spedycyj­

nej „Pośpiech". Kredy jednak urzędnik tej firmy 
zgłosił się na dworcu towarowym po odbiór prze­
syłki oświadczono mu, że towaru niema, nato­
miast próżny wagon wysłano do Zwardonia. 
Ciekawe, ż/e- namet przy pomocy organów kole­
jowych, mimo usilnych poszukiwań, nie zdołano 
stwierdzić, k io wyładował ową blachę i w jaki 
sposób wysłano próżny wagon do Zwardonia,

Porządki na naszych kolejach pozostaw rają 
Miele do życzenia, ale żywimy niepłonną nadzie­
ję, że przy staraniach odpowiednich czynników 
poprawią się i to w krótkim czasie.

H A  M iiP t ia  e i t r n i i  ais ńg 'a.
(T ) Jak się dowiadujemy w ciągu dnia wczo­

rajszego nadeszło do tut. elektrowni m iejskiej 
tylko 6 wagonów węgla.

Brakującą ilość węgla zdołano uzupełnić przy 
pomocy bądź to zarekwirowanych, bądź też w y­
pożyczonych wagonów węgla.

O ile jednak w ciągu dnia dzisiejszego nie na­
dejdą dalsze transporty węgla — elektrownia 
wstrzyma ruch rano w  poniedziałek.

— o c o —
DO GÓRNOŚLĄZAKÓW W  MAŁOPOLSCS. iov . 

Obrony zachodnich kresów Polski (Kraków ulico 
Retoryka 5). przypomina ies-.czc- raz z całym nacis­
kiem wszystkim osobom kategoryi A i C, które pe 
t października r. 1920. przesiedliły sde do Małopol­
ski, że bez względu na ‘o. czv są !ub nie w posia­
daniu czerwonej luo zielonej legitymacyi. maia bez­
zwłocznie zgłosi*: się w biurach Towarzystwa, w celu 
-ycic3iema podania o przepustkę, uprawniającą ich 
do przekroczenia granicy górnośląskiej w  przede­
dniu plebiscytu Termin dla wniesienia tych podań 
do odnośnych Komitetów paryt.etycznvch na Górne m 
Śląsku upływa nieodwołalnie z dniem 3 marca br

7BIÓRKA NA CELE PLEBISCYTU W  AKALEiYIji 
HANDLOWEJ. Uczniowie Akademii haQdl. 5880 mk, 
uczenice A. H. 5.505 mk. uczniowie 2 klas szkoły 
męc-kiej 632‘śO mk. uczenice 2-kl.as. szk >łv żeński ii 
4,285 mk. Słuchacze kursu abituryentów 10,821 mk. 
Słuchaczki kursu absolwtutek szk. śr. 1.6-45 pik, Ucze­
stnicy kursu dla inwalidów 310 mk. Różni panowie 
i panie 807 mk. Grono profesorów Ale liandl. 
lb.315‘50 mk. Zbiórka w czasie pochodu i wiecu 9.000 
mk. —- ogółem zebrano 54.180 mk. 270 rubli. 12 kor. 
austr,. 11 kor. czesk.. 5 :nk niemieckich, 5 lirów.

Z TEATRU „BAGATELA". Dziś niedziela o 4 pop. 
po raz 1-4 tama, francuska w 3 aktach „Dwójka hul­
tajska. W rolach głównych wystąpią p. Heiena Or- 
wid-Bruczowa, p. Jan Nowacki, Ludwik Fritscue. 
Wieczorem o 7‘30 „Magdalenki" wyborna satyrycz­
na krotochwila w 3 aktach L. Lipschu^etza. z p. Or- 
wid-Bruczową w roli głównej Bilety cały dzień 
kasa „Bagateli"

OPERETKA W  „NOWOŚCIACH". Dziś w niedziele
popoł. „General huzarów" wieczór „Cygańska mi 
łość". W poniedziałek "28 lutego premiera operetki 
A. Szirmaja „Miszka magnat", która grena bedzie 
przez cały bieżący tydzień aż do soboty 5 marca 
włącznie.

WESOŁA NOC w teatrze Nowości odbędzie sie 
dziś w niedzielę o godzinie 11 wieczór z udziałem 
artystów wszystkich teatrów krakowskich Reszta 
biletów do nabycia nrzV kasie teatru.

KOPIA TEMNICKA Krakowianka zaszczytnie zna­
na ze swych występów w „Narodnim Divadlfc" w 
Pradze wystąpi w Krakowie* z jedynym koncertem 
dzis ti. w niedziele 27 bm. w sali „Sokoli".

NA 13 KONCERT SYMFONICZNY, który odbedzio 
się w niedziele dnia. 6 marca, sprzedawać bedzie bi­
lety kasa zamawiań braci Lipskich (ul. Sławkowska) 
c-d poniedziałku dnia 28 bm. W program!a 13 koncer­
tu utwory St. Moniuszki. Dziś. w niedziele kasa tea­
tru im. J. Słowackiego (wewnątrz teatru) bedzie 
zamknięta, z po w od u wysprzedania biletów na 12 
koncert

NAJBLIŻSZE KONCERTA „KRAK, BIURA KON­
CERTOWEGO E. BUJANSKI''. W ni idziele dnia 6 
marca br. odbędzie się w sali „Sokoła" „Wieczór 
Chopina", które go wykonawca będ ;is na.sz znakomi­
ty pianista Józef Śliwiński. W7e wtorek dnia 8 mar­
ca br. wystąpi w powrocie do Madrytu, po raz o- 
siatni w Krakowie, entuzyastycznie przyjęta w ca­
łej Polsce, pri madonn a nasza Jadwifla Lachowska- 
VY niedziele dnia 13 marca odbećlzie się „Wieczór 
operowy", którego wykonawcami beda artyści tal 
miary, co świetna śpiewaczka opery warszawskie! 
Kalina Leska, oraz pierwszy tenor liryczny opery 
warszawskiej Adam Dobosz. Bilety na powyżize koń 
certa są luz do nabycia u J. Rudnickiego. Lim-'1 
A--B 44.

CYKL WYKŁADÓW KONRADA WINKLERA ń-1
temat „Kierunek mistyczny w sztuce dni ostatnich 
rozpoczyua aie jutro (poniedziałek) o godz. 8 \viecz; 
staraniem krakowskiego Związku literatów -.v sal- 
Dorno artystów /plac św. Ducha). r

II. PODWIECZOREK ZWIĄZKU INTELIGENCJI 
POLSKIEJ urządzany dzisiaj w niedziele 27 lutegy 
o godzinie 4 Dopoł w lokalu kawiarni „Odrodzenie 
przy ulicy Sławkowskiej 30. interesuj? artysty:zn)h 
programem Łaskawy współudział przyjęli: D®ni K‘’j 
rab-Locwenstńn i u K. Junosza śpiew. p. dr Novvh 
kowski. artysta teatru miej. im. J Słowackiego 
klamaęya, o-raz p żarnowiecki fortepian. spoaz.iew-. 
ny Jest liczny udział osób. sympatykuińeych z celarm 
związku, które nragnu -zaiazem mile spędzić cz 

“  • • • - tow&rzy.

skrzypce, p. Żbigtr.ewiczuwnr śpiśw. p St 7.akrzi 
bkiego doklamacya, oraz wysrepem nłoJei A**-’1 
kł*nl:i w pięknv•• li^taticaci^rytmjczjiych. _

rpd*

ua.i v« |fi«;n m ’-lI cuuvw,u h j .uucłu t v.u.
PRZY KRAK, TOW. TECHNICZNEJ :Jl. 

szewskiego 2-3, dnia 1 marca we wtorek br o and: 
nie 6 wieczorem ->dbędzie sie Walne zgroniadzd' 
Sekcyi Mierniczej w salt Towarzystwa Włiniczń*!?

DROGA %VOBNA BAŁTYK- MORZE CZA 
W sobotę dnia 5 marca br. > godz. C> wiro-zfTć
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wytfłoai b. poseł Inź. Klaudyusz Ansrcrmami w sali 
posiedzeń Izby handlowej i przemysłowej w Krako­
wie ul Dłuira 1. odczyt w sprawło budowy drotti wo­
lnej Bałtyk—Morze Czarne O zaproszenie zwracać 
sic należy do Stkretarvaiu Izby.

DZISIEJSZA CZARNA KAWA Syndykami Dzień 
nikarzy krakowskich zapowiada sie świetnie. Wy­
siania doskonałe siły kabaretowe iak Minowicz ze 
swera: piosenkami, p. Praidł-Ostoja, Zbyszko Skir 
broński kabarecista warsazwski i artyta teatru im. 
Słowackiego Brocki. który wygłoi azeresr utworów 
futurystycznych Akompaniować będzie kapelmistrz 
D Barański.

ZGROMADZENIE WDÓW po urzędnikach pań- 
Btwowych oraz różuycn dykasteryi odbędzie się 1 
marca o godzinie 3 popoł. w domu robotniczym 
przy ul. św. Tomasza 37

(Tl POPARZENIE 9.LETNIEJ DZIEWCZYNKI. 
Wczoraj zawezwano pogotowie ratunkowe na ulicę 
Brodziński oko w Podcórzu. xdzie podczas palendu. 
w piecu zapaliło się ubranie na 9-letniej Mary armie 
tlic. przyczem doznała oparzenia brzucha i ud Po 
udzieleni u pierwsze i pomocy przewiozło posrotowie 
nieszczęśliwa do szpitala św Łazarza

(Tl POTRĄCONA PRZEZ a UTOMOBIL. Onetfdaj 
nieznanego nazwiska staruszka została potracona 
przez przejeżdżający automobil na ulicy Starowiśl­
nej — wskutek czego doznała wstrząsu mózgu. Za­
wezwane pogotowie ratunkowe odwiozło niesz :zo- 
sliwą staruszkę w stanie groźnym do szpitala św.
ŁflZJŁTZSL

(Tl j-OŁÓW NA TANDECIE. Podczas targu Mcp
rajszego na tandecie przytrzymały organa policyjne 
około 50 osób, w posiadaniu.których znaleziono rze- 
czv pochodzące z kradzieży.

(T; ARESZTOWANIE. Ontgdai przy aresztowań o 
Józefa Turbacha iat 60. w posiadaniu którego znale­
ziono kuźnie połowa Kuźnię skonfiskowano — rze 
komy właściciel tłumaczy się że nabył id od jakiegoś 
nieznanego żołnierza.

(Tl UJLGIE KIESZONKOWCA. W gmachu tut. 
poczty główna i przytrzymano wczoraj na gorącym 
uczynku kradzieży portfelu, na szkodę Wiktora 
Trumpusa —  11-letniego Zygfryda Feinera Feiner 
widząc, że został spostrzeżony począł gwałtownie u- 
cickać w stroni ulicy Starowiślnej — w pościgu po­
rzucił portfel, lecz został niebawem schwytany.

(Tl ZŁODZIEJ POD KLUCZEM. Na Tut. dworca 
kol. przytrzymano 35-letniego Maksymiliana Ko­
złowskiego. który usiłował skraść emigrantowi Ł o  
packiemu portfel z większa gotówka.

(Tl WYKRYCIE POKĄTNŁJ FABRYKI TYTONIU. 
Wcroraj wvkrvtv orgaua policvine'taina fabrykę ty­
toniu przy ul. Jakóba 11. u niejakiej Estery Freid- 
lich Przeprowadzona rewdzya w mieszkaniu Freid- 
lichowej dała pomyślne wyniki — wykryto bowiem 
parę kilogramów tytoniu i kilka tysięcy papierosów 
gotowych do ekspedycyi oraz ma-s :vhko do krajania 
tytoniu. Tytoń skonfiskowano. Freidlichową pozo­
staje narazie na wolnej stopie.

NASIONA WARZYWNE. Według zawiadomienia 
Inspektoratu okręgowego Pomocy roto >i w Krako­
wie __ Minto. Rolnictwa dla podniesienia uprawy
warzyw w Kraju , zamierza dostarczać nasion warzy­
wnych po cenach zniżonych, przedew»zystkkm: m a r­
chwi, buraków ćwikłowych, brukwi jadalnej, kapu­
sty, szpinaku, ogórków, a w miarę możności również 
nasion strączkowych. Zamówienia należy zgłaszać 
przed  15 marca br. bezpośrednio do Syndykatu O- 
grodniczego w W ars za',wie (II. Hala Mirowskal. któ­
ry z polecenia Mimi«t zajmuje słe wysyłka towarów 
i ewent udzielaniem krótkoterminowych kredytów.

NOWE STOWARZYSZENIE PRZEMYSŁOWE. 
Brak organizacyi w przemyśle hotelarskim dawał 
się dotkliwie odczuć przyjezdnym do Krakowa. Ho­
tele i pensjonaty w Krakowie były dotąd ustawowo 
podporządkowane patronatowi stowarzyszenia szyn­
karskiego. który rozumiejąc się tylko na sprawach 
zawodu szynkarskiego nic a nic nie dbał o utrzy­
manie ruchu turystycznego w naszem mieście, a nie 
znając się zupciuie na sprawach hotelarskich, nie- 
tylko. że nie starał się o rozwiniecie tego przemysłu 
ale i nawet o utrzymanie go na poziomie dawnych 
jego dobrych tradvcyj w naszem mieście. Trzeba by­
ło dopiero wielkich wysiłków właścicieli hoteli i 
pensjonatów w kierunku wyzwolenia sie z pod kre­
pujące) ich opieki szynkarzy. gdvż ci ostatni nie 
chcąc się r>ozbvć wielu swych członków zasilających 
wkładkami sto w szynkarskie zaap iłowali nawet re- 
kursein do Ministerstwa. Na skutek odrzucenia re- 
kursu szynkarzy przez najwyższa iuż instytucyę, 
powstało w naszem nncście stowarzszenie przemy­
tów pod nazwa Gremium właśc. hoteli j pensyona- 
tcw. którego ukonstytuowania dokonał onegdaj Ma­
gistrat w sali Izby handlowej i przemysłowej. Jak 
nam wiadomo, celem nowego wspomnianego stowa­
rzyszenia iest przedewszystkiem to. bv prziz trze­
bienie chwastów w przedsiębiorstwach hotelowych 
wykorzenić raz na zawszę jednostki wyzyskujące 
koniunkturę mieszkaniowa w hotelach krakowskich, 
następnie ścisłe dopilnowanie przestrzegania ustaw 
sanitarnych i moralności w pokojach gościnnych. 
Na zgromadzeniu konstytuującem odbytem pod 
Przewodnictwem st. radcy Magistratu Buczkowskie 
go oraz w obecności Instruktora dla spraw przemy­
śle wych p. W Ostrowskiego i sekretarz i Magistratu 
ara Romańskiego odbyły sie wybory Frz dożeństwa 
oraz Wydziałowych. Na przełożonego wybrany zo­
stał p. lii Hermann Aleksander — Hotel Polonia, zaś 
na zaastępce prz: łożonego p. Lipiński Wacław — 
Pensvonat NouveIle, Do wydziału weszli: pp. dr T. 
Łapiński — Hotsl Europejski. Jan Lisiński —  Hotel 
Francuski, Neumann Maksymilian — I-łotel Wik- 
forya, Łonicka Helena — pesyonat Helena. Billet 
Zygmunt —  Hotel Monopol, Potocki Apolinary — 
Hotel Saski. Na zastępców wydziałowych: pp See- 
lingowa Jadwiga — Hotel Grand, Scherer Abraham 
— hotel warszawski Vorzimmer Ber. — Hotel 
Hoyal. Po komisyt kontrolującej pp. Tabor Antoni — 
Hotel Narodowy. Warmińska Helena (— Pensyonat 
Łarlton. i inż. Stan. Walz — Hotel Krakowski. Nowe 
stowarzyszenie aczkolwiek dotąd pracowało bez za- 
H\;crdzonych statutów i prócz szeregu trudności w 
d^etelnei pracy krepowane było ró.vnocz iśnie rekwi- 
JVcvąini na. rzecz Wolska, przecież okazywało zaw­

Kinoseafr Stradam 15, v .^ v is  &». o, G.
Wstrząsający dramat i Historya grzechu i niedoli ludzkiej 1

VJ n ie d z te iQ  d n ia  lu t e g o  ii c o d z i e n n i e  *

Według słynnej powieści E. Zoli: „Or. Pascal41. 
Reżyserya R. Lindta, twórcy dramatu „Cyrk WoSfsona4’. 

M aso w e s c e n y  k arn a w ało w e . O lśn ie w a ją c a  w ystaw a.
A L K O H O L

sze 1 wiele zrozumienia dla potrzeb społecznych. 
Znamy wiele wypadków, że szło Gminie chętnie i 
zawsze na rękę. lokując w odpowiednich hotelach 
licznie przybyłe cłelegacya zagraniczne, tak polity­
czne jak j wojskowe, wybawiając tern samem mia­
sto naszę z przykrego położenia a może i kompro- 
mitacyi w braku maljjztorm dla wielu tych dygni­
tarzy pomieszczeń lak zawsze brakujących/ w kra­
kowskich hotelach. Nowemu stowarzyszeniu zasy­
łamy Szczęść Boże!

. . . . . .  9/XI 1920.
Szanowna Pani!

Miło mj. donieść, że Szanownej Pani praca — 
rezultaty świetne wydaje. Miałam od lat włosy 
zepsute, spalone i choć zagranica u najpierwszych
fryzyerów byłam .   kolor włoków był
brzydki, nierówny j nietrwały. Dopiero nadzwycz. 
zdolności Szan. Pani. Jsi poświęcenie i sumienna 
Praca —— dokazały niemal cudu — i doprowadziły 
tak zepsute włosy do perfekcyi — nadając czar l- 
jący kolor „cendre" — najtrudniejszy i rzadki od­
cień — który wszystkich zachwyca, a ia jestem 
nad wyraz zadowolona. Tem słówkiem pragnę 
zachęcić wszystkie Panie, potrzebujące chore 
włosy do porządku doprowadzić, o powtórzenie 
tei pracy z tałkowltem zanfanicm w ręce Pa ai 
Franciszki Budziaszek —  w swoim fachu prawdzi­
wej „artystki".

Łącze dla Szanownej i  Kochanej Pam wyrazy 
poważania i wdzięczności serdecznej.

Hiabina Kruszyńska.
Oryginał powyższego listu iest do przejrzenia w 

Zakładzie ko sin Franciszkj Budziaszek Kraków, 
ul. Grodzka 3. I. p. ^ ”350

„Opiekun14 Polaków syberyjskich 
przed sądem.

Znamy w  Warsizaiwie organizator wszelkich 
pie'grzymek, mianujący sdę „literatem ", Adam 
Kozi arak i, po powrocie z Syberyi postanowił 

’ stworzyć sobie byt łaitwy i  niezależny, zakła.- 
dając więc w W arszawie i  legalizując sto­
warzyszenie pod tyt. „Krzyż Ojczyzny Polski
ma Syberyi", _

Dobrawszy sobie kilkunastu ludzi, którzy mu 
bezwzględnie zaufali, utworzył z nich radę nad­
zorczą, zrobił się prezesem, względnie pa- 
tronem, wynajął lokal i rozpoczął szeroką, dzia- 
łialmość; zbierał składki obfite nie tylko u osób 
prywatnych, które ze względu na w^ń-ioisły cel 
chętnie z pomocą pośpieszyły, lecz i w różnych 
insttytucyaeh. Jak się okazało, zebrane fundusze 
szły w  pierwszym rzędzie nar pensye dla „pa­
trona.4* ,i na... różne *wyd atki. Gdy nadużycia 
wyszły na jaw, dokonano rew izyi w  mieszka­
niu K., gdzie ujawniono znaczną ilość bielizny, 
garderoby, dwa futra, 18 tysięcy marek, siedm 
butelek spirytusu, różne m iody i  inne smako­
łyki; ustalono przytem, że K. często urządzał u 
siebie hulanki i łibacye, wracał do domu późną 
nocą lub nad ranem, zakłócając spokój w car 
łym domu. Sprawę o przywłaszczanie i  roztrwo­
nienie funduszów, zbieranych na cele stowarzy­
szenia, skierowano do prokuratora, patrona o- 
s ad zono w  więzieniu niokotowskiem, a rzeczy 
jejgo oddano pod dozór p. W ładysławowi Twar­
do, głównemu lokatorowi mieszkania, w któ- 
rem mieściło się stowarzyszenie. Obecnie, gdy 
do chwili osądzenia sprawy karnej, Koziarski 
uzyskał wolność za kaucyą, w rócił on do daw­
nego swego wesołego mieszkania, a znalazłszy 
w  niem innego lokatora, wystąpił do sądu po­
koju przeciwko p. Twardo o zwrot mieszkania.

Sąd jednak skargę „działacza" j  „opiekuna" 
Sybiraków odrzucił.

D e iM  unędnicie z wzt613B lat;.
Radca górniczy p. Feliks Piestrak opracował 

„Szkic monograficzny Salin Dolińskich", w' któ­
rym między innymi szczegółami z przed 130 lat 
znajdujemy dane co do poborów ówczesnych u- 
rzędnilców;

„Ówczesny inspektor salin pobierał rocznie 
płacę 280 złr., a nadto następujący deputat: 3 
korce pszenicy, 15 korcy żyta, 4 korce jęczmie­
nia, 2 korce grochu, 6 korcy prosa, 40 cetna.rów 
siana, S sągów drzewa, 3 sąg f kamienia (?) i 2 
beczki soli".

Z  O ś w i ą c I m i B .

k i e s k a  e n d e k ó w .
unia 25 lutego zwołał poseł T&baczyński po­

ufne endeckie zebranie do sali księży Saiezya- 
n<4w Na sali z początku pojawiło się zaledwie 
kilkanaście osób, tak że nie było kogo wybrać 
do prezydyum. Funkcye przewodniczącego i se­
kretarza. zarazem pełnił p. R/mar, redaktor 
„WiKńca i  pszczółki". Przemówienia posła Ta- 
baczyńskiego i red. Rymara wywołały u w ięk­
szości obecnych, tylko uśmiech politowania. Po­
tem nabrał gios przewodniczący powiatowej Ra­
dy ludowej W ładysław Boruch, który ją ł 'w y ­
kazywać całą perfidyę polityki endeckiej. W  sali 
zaczęło przybywać słuchaczy i nastrój robił się 
dla endeków wręcz nieprzyjazny. Red. Rymar 
usiłował odebrać głos p. Boruchowi, operując 
argumentem, że zebranie jest poufne i przedsta­
wiciele innych stronnictw nie m ają prawia tam 
się znajdować. P. Boruch odparł jednak ten za­
rzut, stwierdzając, że przy wejściu nikogo o za­
proszenia nie pytano —  przez co zebranie prze­
stało być po-uf nem. Potem przemawiało jeszcze 
kilku endeków, którzy postawiło, aby paiiu Ta- 
baczyńskiemu za przybycie na zebranie podzię­
kować. Za wnioskiem tym  podniosło się zaoer 
diwi© 15 rąk, natomiasi olbrzymita większość ze­
branych zaroanof estowała swe stanowisko okrzy­
kiem: „N iech żyje Naczelnik Państwa! niech ży­
je prezydent ministrów W itos!"

Poufny występ erodekóiw zrobił kompletne 
fiasoo.

Z P o z n a n i
{s. b.) „CYRULIK SEWILSKI" R.osiniego rndał 

wystawiony na scenie opery poznańskiej w rc- 
żyseryi A. Ludwiga z wiieikim nakładem pomy- 
słowośca. inracy i starannością nauizycancgo o- 
pracowania. Wystawienie to miało być — jak 
w dowcipnym prologu pióra p. Ludwiga zaipo- 
wiedziajnem zostało — żartem kanarwałowym. 
Zastosowano w nient Reinbaidowskie pomysły 
wpaowadzenia aktorów na scenę z widiou-na. A r­
tyści w łożyli w  wykonanie —  jak piszą ref aren 
ci pism codziennych — ogromnie dużo pmacy i 
pomysłowości. Party ę cyrulika o dograł p. Lu 
ciwig z dużą werwą (w idzieliśm y go w tej rs r- 
ty. oraz podziwiali w Krakowie) i  plastyką wy­
mowy, Rozynę śpiewała p. Mairyniowiicizówinia, 
Bartola p. Pojpłel, mś Ifrba-nowicis do.i Bsusiiii,-.. 
Wykonania partyi A lm avivy podjął się p. Dra­
bik, wysoce ualenioYiar.y, miony tenorzysta 
krakowski (ze szkoły śpiewu prof. S t Biunisy), 
najmłodszy z tenorów opery (poznańskiej, w y­
wiązując sdę świetnie z swyich zadań, jak bo­
wiem twierdzi referent muzyczny „Nowego W ie­
ku" (Nr. 5921 z ditx 17 lutego): „jego ogromnie 
miękki a przy tem bardzo dźwięczmy, doskonałe 

i przygotowany organ, najltiplej i najłatwiej 
mógł pokonać wokalno trudności tej ipaaTyi". — 
P.ecemzent zaś „Gońca W ielkopolskiego" pod­
nosi: „istoitinie niepospolity matoiryał głosow-y o 
łu.iłem ■zabarwieniu, któremu artysta umie na­
dać wszystkie cechy lekkości i  świeżości. Nie­
zbyt łatwe recitativa wypadły czysto i dźwięcznie 
tak, iż artysta odniósł istotmiu w ielld sukces"... 
„Cyrulik, sewilski" óeszy  się w  Poznaniu wiel­
ki em powodzeniem.

tg. niiiiie inm
|. m llln i pishiej MscSti

[0 ik o d i M i
&  k  s n iw D iy w i l i r n s i f tK ia r f  j f  i

lim.
A d w o k a t  p rz y s ię g ły

Dr S T A N IS Ł A W  C E L I  w W s r s z ą s m
przeniósł swa kancelaryę do domu 

przv ulir.v S ien n e j ‘22 , m. S7, rei. 410—76.
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Dr. Raczyński ministrem rolnictwa.
Warsza-wa. (Telef. M.) Były minister rolnictwa 

Pod atowski ogłasza w pra3ie list, w którym 
stwierdza, że pogłoski jakoby sprawa dymisyi 
jego ze stanowiska ministra rolnictwa była nie- 
rozslrzj'gn.iętą są. nieścisłe. Bymisya została 
przyjęta przez Naczelnika Państwa. Obecnte zaś 
pan Poniatowski pfc;nl prowizorycznie iunkcye 
w zakresie powierzonego mu resortu, oczekując

: nom inacji następcy w  najbliższych dni3*ch.
Warszawa (tel. M.). Wakująca wskutek usną- 

■ pienia p. Poniatowskiego teka ministra rolni- 
| ctwa została już obsadzona. Ministrem rolni- 
j ctwa raien°wany został były szef sekcyl, dr. Jó­

zef Raczyński, który ptzez lat k ilka był sekre­
tarzem małopolskiego Towarzystwa rolniczego. 
Dr. Raczyński uchodzi za tęgiego fachowca.

W  do w t a K i i i  a a ® ' *

Warszaw3. (Telef. M.) Marszalek Sejmu 
Trąmpczyński przesiał do lorda kanclerza izby 
lordów i do speakera izby gmin dwa listy, do 
których dołączyi broszurę posła Wierzbickiego, 
dotyczącą Górnego śląska. W  listach tych mar­
szałek stwierdza znaczenie Górnego Śląska dla 
Polski i prosi, aby członkowie parlamentu ze­
chcieli przyjąć i przesiudyować przesianą im 

' w tej sprawie broszurę.

Rsiestracya statystyczna a nie mobilizacya.1 R̂ mczenie siąsu Citsijmugo
*  *  *  *  O r a n a  / D A T i  r .T cc tm  K    j ______ :Praga. (P A T ). Czeskie b uro pra-owe donosi 

z Berna M oraw skiego: Kom isya delim itacyina 
czesko-polska dla rozgraniczenia Śląska C ieszyń­
skiego, Spiszą i Orawy, przeniosła swoją sie­
dzibę z Opawy do M orawskiej Ostrawy. Sekre- 
taryat komisyi czesko-siowackiej rozpoczął swe 
czynności w Morawskiej Ostrawie w  dniu 24 
bm. Koalicyjn i członkow ie kotmsyi delim itacyp

      n el przybędą w  najbliższych dn ach do Moraw-
“ T . _  - .  skiej Ostrawy. Czesko-sio wacka delegacya po-

Środki odwetowe przeciw Niemcom. cyjnym i. jek również z Delegatami polskimi.

Warszawa (PAT ). Szef biura prezydyalncgo 
Łw  ministerstwie spraw wojskowych, pułkow­
nik Szpako-wslii, do którego zwrócono się o wy­
jaśnienie w sprawie rejestracyl urlopowanych 
hcztermiiiowo, wyjaśnił, że wszelkie alarmują­
ce wiadiimeści są wyssane z palca i bezpodsta­
wne. Rejestr-scyę pi'zeprowadza się wyłącznie 
dia celów statystycznych. Niema °na ż&dneg3

związku z mobillzaoyą. Jeżeli przeprowadza s»ię 
rejestracyę, to oznacza to, że państwm przecho- 

r dzi w  stan spokoju. Wykonuje się teraz roboty 
prawdziwie pokojowe. Być może, iż ró nt ciem­
ne elementy, które obcą szkodzić Polsce, wyzy­
skają lo rozporządzenie dla swoich zbrodniczych 
celów.

Berlin. (PAT) Końcowa konfereneya rzeczozna­
wców, pod przewodnictwem dra Simonsa doszła 
do przekonania, że przyjęcie żądań paryskich jest 
niemożliwe z powodów gospodarczych i finaso- 
wych i że wszelkie próby rozwiązania na podsta­
wie uchwał paryskich doprowadzą do upadku go­
spodarki światowej. Memóiyał, wypracowany przez 
rzeczoznawców, wykazał niemożliwość uchwał pa­
ryskich szczegółowo. Rzeczoznawcy oświadczyli, 
że zgadzają się zupełnie ze stanowiskiem iządu 
Rzeszy. Treść memoryału, zaakceptowanego pizez 
rzeczoznawców, będzie zakomanikowana przywód­
com stronnictw w Reichstagu i członkom rady 
państwa.

Londyn (PAT). W ied. Biuro koresp. Konferem 
cya postanowiła wysłuchać marsza,ka Foch*.
Z tego powodu Briand wysłał depeszę do mar­
szałka. aby natychmiast przybył do Londynu.

Wezwanie to przypisują temu, że koalieya chce 
pized kenfereacyą z Niemcami przygotować się 
do wszelkich możli wości.

Paryż (PAT ). Sprawozdawca Hav?.®a, donosi 
z Londynu, że marszałek Foch, który miał przy­
być w  poniedziałek do Lundynu, przybędzie już 
w  niedzielę. Przyspieszenie przyjazdu marszał­
ka dowodzi, iż alianci pragną ustalenia jtwestyi 
sankcji przed przybyciem Niemców, na wypa­
dek, gdyby minister Simons nie chciał przyjąć 
ukłodu paryskiego. W  kołach francuskich mó­
wią o ewentualnem zajęciu zagłębia Ruhr, Obe­
cnie zdecydowano się, jak słychać, na wkrocze­
nie do B3waryi, Lloyd Geuiige wieczorem odje­
chał do swojej posiadłości, dokąd jm ro uda się 
też prezydent Briand. Sądzą, że następne posie­
dzenie konferencyi nie odbędzie się przed środą.

Wiedeń (tel. wł.). Z Berlina donoszą: Belgra­
dzki sprawozdawca „Berliner Ta.gebla>ttu“  do­
wiaduje się z wiaro godnego —  jaJc tw ierdzi — 
źródła, że ze względu na bolszewicką ofenzywę 
której oczeauje się w najbliższym ozasle, zarzą­
dził rząd rumuński mcbilizacyę całej a^mil.

P rz e d w c ze sn e  u rzęd y  sow ieck ie .

W iedeń  (tel. wł.). Z Kopenhagi donoszą na

Ruch w  porc ie  gdańskim .
Gdańsk. (PA T ) Ruch w tutejszym porcie staje 

się z dniem każdym większy. W  ubiegłym ty­
godniu przybyło 58 okrętów, z czego 12 próżnych, 
7 z pasażerami i towarami, 12 z towarami roz­
maitego gatunku, 3 ze śledziami, 5 z węglem, 
7 ze zbożem, 1 z drżeniem i 3 z wełną i bawełną. 
W  tym samym czasie opuściło Gdańsk 48 okrę­
tów, z tego 27 próżnych, 7 z pasażerami, 2 z pa­
saże! ami i towarami, 9 z rozmai,tenui towarami, 
1 z drzewem i 1 z cukrem.

i a mina? owicie w  dniu 21 b. m. 50 milionów. 
25 b. m. 25 milionów i 26 b. m. 25 milionów, 
uskuteczniając jednocześnie wypłaty wszyst­
kim swoim klientom w normalnym trybie.

o t e  f e n a  i f e r r i w i i
Praga. (FA T ) Czeskie Biuro prasowe ogłasza 

następujący komunikat: Niektóre polskie pisma 
rozgoryczają się z powodu, rzekomego interwie- 
wu przedstawiciela Agence ekonomique z drem 
Beneszem, który rzekomo mial oświadczyć do­
słownie: „Odnośnie do terytoryum Galicyi, któ­
re ma nam być przyrzeczone dokoła Borysławia, 
może Fraucya polegać na, naszej uczynności". 
Redakcja urzędowej „czesko-smwackiej republi­
k i'1 informowała się w kompetentnych m iej­
scach w tej sprawie i skonstatowała, żc minister 
dr Benesz ais rozmawiał wogćle z żadnym na­
stępcą Agen-e ecanomiąae i nie upoważn i ul- 
kogo do przypisywania mu tak bezsensowego i  
bezpodstawnego oświadczenia.

0 itoto fentii austrc-iłsgmiis!.
Wiedeń. (PA T ) „Staats-Korrespondenz11 dono­

si, że paryska komisya reparacyjna uznała słu­
szność żądań państw narodowościowych i likw i­
datorów banku austro-węgierskiego w sprawie 
skarbu złota w banku austro-węgierskim » pole­
ciła rządowi austryackiemu, by natychmiast 
spełnił żądania likwidatorów i wydał państwom 
narodowościowym 63 milionów marek ze skarbu 
wota, tudzież klucze do tresoru złota. Rząd au- 
stryacki zgłosił przeciwko temu protest do głó­
wnych mocarstw koalicyjnych, w którym 
twierdzi, że wydanie skarbu ziota austro-węgier- 
skiego i kluczy tresoru nie jest zgodne z trak- 

1 latem, zawartym w Saint Germain.

A fe r a  Barm u ftup eck iego .

Warszawa (PAT ). Komisarz rządowy z ramie 
nia m inisierstwa spraw wojskowych, dr. Hof- 
nokl. przesyła nam komunikat następujący: 
Podaję do wiadomości, że Bank kupiecki za 
mojego urzędowuirua. w  charakterze komisarza 
z ramienia m inisterstwa spraw wojskowych, 
wpłacił na poczet należności ministerstwa 
spraw wojskowych kwotę marek 100 milionów.

! S p r a n a  p o o K ła a o w  K o ie jo w / c n .
Warsza-wa (tel. M.). Na posiedzeniu Kom ite­

tu ekonomicznego rady ministrów omawiano 
spirawy komunikacyi radio telegraficznej ©luz 

! sprawy podkładów kolejowych. Okazało się, że 
: dotychczasowy sposób zakupu podkładów nia 
I wolnym rynku i dostarczania ich przez niini- 
j steiyum rolnictwa nie zaspakaja potrzeb. Stan 
| rzeczy pod tym względem uznano za bardzo
I uiezadowalnj.ający.

C ią g n ie n ia  m ilto n o w * !.

Warszawa. (Tel. M.) Przy dzisiejszem ciągnie- 
! niu milionów k i padia wygrana na Nr. 1014707, 

który został sprzedany w7 Warszawie.
Ksra śmierci za rabunek.

Warszawa. (East F.spress) Sąd wojskowy ska­
zał 3 osoby na śmierć za rozbój i rabunek.

( i fenzywa bolszewicka i mob;lizacya Rumunii.
f podstawie komunikatów Agemcyi Russ Union, 
! że bolszewicy zorganizowali specyalne urzędy 
j sowieckie, a mianowicie dla Besarabii z siedzi­

bą w  Żmerynce, dla Łotwy i polski z siedzibą 
w Białymstoku. Nowo utworzone urzędy sowie- 

J ckie rozporządzają doskonale zorganizowanym 
, aparatem urzędniczym. Pizygotowana została

I również organizacya czerezwyczajek i trybu­
nałów rewolucyjnych.

Sprawa żydów _ :Ł w rtieflniu 
przed Ligą iiarudow

Paryż. (P A T ). Rada L ig i narodów zaimowała 
się badaniem zażalenia rzędu polskiego przeciw ko
Austryi. W  nocie przedłożonej Radzie, protestuje 
rząd polski przeciwko wydalaniu z  Austryi ż y ­
dów wscbodnio-gaiu-yjskich, k tó izy  w uiyśl ar­
tykułu 78 traktatu w Saint Germain pragną 
przyiąć obyw atelstw o austryackie. Raua wysłu­
chała w tej sprawie przeustawiciela Polski prot. 
Asztteuazego i uelegata austryackiego Eictmoita, 
którzy przedstawili sta jow .ska swoicn r*ądów . 
Raaa postanowiła ob<e sprawy poddać badaniu 
i w  czas e obeeuej sesyt raz leszcze zaprosić na 
konferencyę delegatów  Austryi i Poiskt.

Z  szeroKiego świata.
(1.) AMERYKAN SC Y ROBOTNICY W ROSYJ. Do

Petersburga przybyło świeżo trzy tysiące roDotni- 
kńw amerykańskich.

(1.) PUCCINI W AGONII. Radio z Nauen donosi, że 
sławny kompozytor włoski Puccini jest dogory­
wający.

(l.)W ANGLII KASUJĄ RÓŻNE MINISTER STA.
Lloyd Georgo oświadczył w Izbie gmin, iż mimeter- 
stwo aprowizacyi i marynarki kupieckiej zniesione 
zostanie przed końcem bieżącego roku.

(m-m) PROBLEM FAUSiA. W Budapeszcie, jak 
donosi „Mittag-spost" profesor uniwersytetu wyko­
nał pierwszą odmładzającą opcracyę Steinachow- 
ską na 61-Jeniin starcu. Po ukońcezniu operacyi le­
karz rzeki z uśmiechem do swego pacyenta: „No i 
jak/e się pan czuje, młodzieńcze". Niewiadomo je­
dnak, co ów odmłodzony starzec odpowiedział.

( (m-m) NAJSTARSZA GAZETA ŚWIATA. Najstar­
szą gazetą świata na kuli ziemskiej jest chińskie 

I czasopismo „King Coo", które ukazuje się już 1010 
1 lat. Założono bowiem zostało w 911 roku. Każdy 

numer „King Coo“ przechowywany jesj starannie 
w chińskiem państwowem archiwum. Gazeta ma 
obecnie wygląd taki sam jak przed stuleciami. 15-tu 
jej redaktorów w różnjch epokach zostało ściętych 
ponieważ treść gazety nie podobała się stojącym 
na czele rządu dostojnikom.

(m m) ZA PRZYKŁADEM STARSZYCH, Skandale 
teatralne są obecnie na porządku dziennym. To co 
jednak zdarzyło się niedawno w Maile — można 
zaliczyć do wypadków, o których n.ii śniło się filo­
zofom. Oto na przedstawieniu teatru maryonct.ek 
zebrana licznie dzieciarnia, niezadowolona ze spek 
taklu — wszczęta przeraźliwy hał is, żądając zwro 
tu pieniędzy za bilety. Dopiero dwom policjantom 
udało się tupiące, gwiżdżące, walące w krzesła 
dzieci zmusić do opuszczenia, przyczjm nie obeszło 
się bez pogruchotania kilku krzeseł. Biada autorom 
dramatycznym, skoro to tak- przedwcześnie kryty 
czne ookolenie dorośnie!;..

(1.) ZAGADKA ELIZN NA SKRONIACH. Tajem­
nicza historya, mogąca służyć za temat do nastro 
jowej sensacyjnej noweli, śledzona jest obecnie przez 
paryską policyę. Oto przed dwoma tygodniami zna­
leziono w Sekwanie ciato topiel :a, w którym rozpo­
znano rzeżnika Penrron. Identyczność nie ulegała 
żadnej wątpliwości, rodzice bowiem topielca poznali 
go po dwu bliznach na skroni. Tymczasem, przed 
paru dniami, znaleziono znów w rzece Oise zwłoki, 
które leżały w wodzie przez dzhsięć dni. Z kieszeni 
utopionego wydobvto papiery wojskowe, opiewające 
również na nazwisko Pejjrrona, a na skroni jego 
widniały także dwie identyczne blizny. Policya stoi 
przed zagadką: kto jest właściwym l earroncm?

KU RALOŻCI FILATELISTÓW, W tych dniach w 
Paryżu na posiedzeniu jury konkursu dla emisji 
nowego typu marek pocztowych rozpatrzono 1135 
projektów. Podczas jednego posiedzenia przejrzano 
70 rysunków z których 17 już wybrrno i nagrodzono.

11848028
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85. Szaraćy do nagrody.
U o.r/ł Meryan Pon ana.

Rozwiązanie szarad, umieszczonych poniżej na­
leży przc*loć Kedakcyl ,-C o >ca Frak®*ak’£EO“  
najdalej de czwartku. dnia 10 marca 1021 roku.
Publiczne losowanie nagród, wyznaczonych za 
trafne rozwiązanie tych szarad odbędzie się w  
niedzielę, dnia 13 marcu i921 r j  godiz. pół do 12 
w południe, w  dużej sali rejak.cyjn.ea „Goucą 

I.'rakowickiego11.
L ULA P. T. PRENUMERATORÓW „Gu k CA 

KRAKOWSKIEGO”,
<18.

Gdym całotal czyial .Imała.
Rym y kleić chęć mnie wzięła —
Licząc więc na ponłazame 
Salę wam próbkę, piękne panie!
Choć posucha w lecie długa,
Bywa trzecia wspak i draga.
Ale lu-edy? Zgadnę/ warto:
Gdy na orugą 1 na czwartą 
Oraz czwarte pierwsze na dno —
G im jf pierwsze z góry spadnę.

<10.
Pierwsza i  draga

Moje siedili&ko.
L*i ja  i trzecia 

Warszawy blisko.
Całość —  Muz dziecię —

Pa<dł w  życia kwiecia.
<20.

Łamigłówka.
BTe! Francy a! ta nam radfll

Z  powyższych 18 liter należy ułożyć wizytów­
kę skromnego wsp ółyracowmika „Gońca Kra­
kowskiego”.

<21.
Szarada z pięcia liter (a nie J^jłosakiy 

P ierysze drugie oraz trzecie 
W  kalendarzu wpgt znajdziecie,
Potem drugą pierwsza czwartą 
Również tam poszukać warto, 
pięta trzecia czuarta marek 
To dziadoifteki dzal podarek,
Pierwtwc drugie piętę trze dc 
Gra powszechnie znana wr śniade.
W ięcej zm ieści niźli kwerta, 
p  s la druga trzecia czwarta.
P ięta  trzecia czwrrta pięta 
Swych rupieci daj do kąta.
„Pierwsza draga czwarta 1“ woła 
Głos mi z; mny z ojców sioła.
Gdy jeet pięta jzwarta pięta.
Chętniej człowiek cbiad sprząiu.
Cau>4ć?i — Każdy wam to powie,
Że. ma »d ro »y  rozum w  głowie!

<22-
pierwsza w słońcu namie gunie.
Operator z drugich słynie,
Trzecia w zimie ci się muda,
Cało.ć pis?rz ta nie lada!

Za rozwiązanie tych pięciu szarad wyaaacza 
się trzy nr grody:

1 100 gramów najprzedniejszego z ton, a z ro>- 
ku 1913.

2. Bezpłatne przedłużenie prenumeraty „ G o ń -  
on Krakowskiego” o jeden miesiąc.

3. ..Tajemnice Sahary” — sensacyjna powieść 
Pioma Benoit —  dtngie wy daniel
II. DLA WSZYSTKICH P T CZYTELNIKÓW  
„uGNCA KRAKOWSKIEGO” (a zatdm i Prcnu- 

meratcrów):
<23.

pierwsza wspak co roku nowa.
Drugie łrzenle los ci chowa
Dla osłody na festynie,
Całość dzisiaj w Polsce słynie.

Z-a trafne rozwiązanie tej szarady -wyznacza 
się cztery nagrody:

4. Poezye Adnma 'l*cr-.». dcza — wy damie no­
we, zupełnie. wr 4 tomach, u.ożone przez Piotra 
Chm-tuOw< Jd *jo (stron 14381, w płóciennej opra­
wie,

5. Puszka francuskich sardynek.
6. „Ci owiek, który powróci! z tamtego świa-

ta ‘ — sensacyjna powieść Gastona Leroiux — na 
wyczerpaniu!

Nadzwyczajna nagroda poci ^zenia dla tych, 
którzy dotąd żadnej nagrody me otrzymali:

7. Kwartalna prenumerata „Geńca Kraków- 
ckicgo- za połowę ceny.

Nowy regulamin ezaiadewy,
1. Co dwa tygodnie umieszczać będziemy w 

numerze „Gońca Kokowskiego” na aouiedzia* 
tek"t wychodzącym w niedzielę rmo) szarady, 
ragadki, łamigłówki itp., z tych kilka dla Pre­
numeratorów. a iedna dla wszystkich Czytelni­
ków i a zatem i Prenumeratorów).

2. Rozwiązania szarad itp.. umieszczone na 
'yciętym naglćwku odnośnego numeru nale­

ży prztsyiać do Reiakcyj najdalej do 10 dni o-i 
4aty ogłoszenia szarad, tj. do drugiego czwart­
ku wieczorem. .

Rozwiązań nadesłanych bez nagłówka nnme- 
uwzględniać się nie będzie.

3. Za traftit rozwiązanie wyznacza się 
8 nagród, a to 3 dla Prenumeratorów i  8 dla 
Czytelników

4. Publiczne losowanie no gród odbywać się bę­
dzie co drugą niedzielę o godz. 11 i pół w po­
łudnie. w dużej sali Redakcyi „Gońca Krakow­
skiego” (Dunajewskiego 7. I. piętro).

Uwaga: Prenumeratorzy, którzy nadeszlą traf­
ne rozwiązanie wszysP.lęh szarad (a więc i dla 
Czytelników'), biorą udział w obu losowaniach, 
tj. dla Prenumeratorów i dla Czytelników.

5. Imienna Ustę Prenumeratorów 1 Czytelnt 
ków. którzy nadesłali trafne rozwiązanie, oraz 
wyniki losowania ogłasza się w numerze 
na środę (wychodzącym we wtorek rano).

6. N aftody szaradowe wydaje Auministra- 
cya „Gońca Krakowskiego”  względnie wysyła 
na własny koszt pocztą.’

D s i a ł  e k o n o m i c z n y .  

Działalność, i rozwój Banku 
Zw iązku Spółek Zarobkowych

W  ostatnich tygodniach ukazały się w  prasie 
krajowej i zagranicznej wzmianki 1 ogłoszenia o 
otwarciu w  Nowym Jorku oddziału Banku 
Ziwdązku Spółek Zarobkowych.

Jeżeli wziąć pod uwagę główniejsze tylko in­
teresy wiąząoe nas z Ameryką, jak i naszą emi- 
gra-cyt za oceanem i  'tosunki handlowe ze Sta>- 
nami Ziear oczanemi, to dojdzie się do przeko- 
m nia. że posiadanie polskiej placówki mfanso- 
wej na drugiej półkuli nacrogo globu, ma dla 
życia gospodarazajgc Polski bardzo doniosJe zna­
czenie.

Przytem  podkreślić najeży, że nowootworzony 
oddział w Nowym Jorku między innemi ułatwi 
emigrantom naszym przesyłanie oszczędności 
dolarowych do kraju, z jednej surony, z drugiej 
zaś odda do uyspozycyi sumy dolarowe na po­
krycie dostaw amerykańskich, organizując wr 
ten sposób szybki i bezpośredni ruch przekazo­
wy, oo położy kres licznym nadużyciom, jakie 
m iały miejsce szczególnie w Ameryce, gdzie ró­
żni spekulanci za pomocą fałszywej reklamy tub 
krętactw wprowadzali w błąd nieuświadomio­
nych rodaków naszych, którzy w następstwie 
odnosili się z nieufnością do instytiucyj godnych 
zaufania.

Ba.uk Związku Spółek Zarobkowych powołany 
został do życia. w  roku 1886 przez polski* koope­
ratywy kredytowe i gtrono wybitnych działaczy j 
spcąecznych i  Siał się placówką broniącą pol­
skich interesów przed zachłannością niemiecką, 
musiał bowiem pizeciiwistaiwdć się analogicznym 
instytucyom niemieckim, uzy unie popierani m j 
przez rząd zaborczy, w celu skoncentrowania fi- 
na:i£Ów i  handlu poznańskiego w  rękach nie- j 
mieckich.

Istni* nie swe Bank Związku rozpoczął skrom­
nie. bo zaledwie z kapitałem 40.000 marek. w  
dwa lałia jednak podniósł swój kapitał do pół 
milio-na, w roku 1900 osiągnął milion, w 1905 —
3 miliony, w 1S0& — 6 milionów, w 1917 —  24 
miliony, w  1919 — 6u m ilionów.' Dziś Bank 
Związku posiada 200 milionów kapitatu zakła­
dów ago, około 80 milionów r«zerw., p rzęs ło  1 
i  pół m iliarda depozytów, a obroi -a rok 1920 
przekroczy praiw dopodbnie oQ nrnardćw mareK.

Prrod kilku miesiącami Bank Związku wyku­
pił. osławiony z dawniejszej swej polityki anty­
polskiej „Ostbank fuer Handel und Gewwbo” 
wraz z jego liliam i w Poisce i przeniósł uwą oem 
trałę do gmachu b. Ostbanku.

Od ehwiili jrzuoenia jnrzma trzcoh zaborców, 
Bank Związku przenosi suwią działalność i  na in­
ne dzielnice Pciski, otwierając coraz liczniejsze 
oddziały w t en trach pat zemysłoiv, o-handlowych, 
a n«stępnj.ę zaczynia niezwłocznie brać nader 
czynny u d z i j  w uprzemysłowieniu kraju, finan­
suje bowiem liczne przedsiębiorstwa, bądź jUż 
istniejące, bądź taż powołuje do życia nowe. lub 
pomaga w  wykupywaniu przedsiębiorstw ob­
cych, wzmacniając polski stan posiadania. vV 
tein sposób Bank Związku sfinansował dotąd 52 
pcwaiżn-0 przedsiębiorstwa, w różnych dziedzi­
nach życia gospodarczego, a więc imstytucye ban - 
kowe. przedsiębiorstwa związane z rolnictwem, 
przedsiębiorstwu przemysłu spożywczego, dnzeWL 
nero mechanicznego, chemicznego, włókienni­
czego, graficzne aro, z dziedziny ek.jploatacvi sił

®xiś w  " u c i i s i i1*'

i  materyaiilw- pędnych, pi-z&dsiębiorstwa trans­
portowe i ekspedycyjne, ubeizpkczenio.. e i inne. 
Wśród finansowanych przez Bank Związku 
przedsiębiorstw znajdują się takie ,jak: H. Ce­
gielski, fabryka maszyn i wagonów. Dr Roman 
May. fabryka chemiczna. Towarzystwo Przemy- 
siu Naftowego Brać,a Nobel w Polsce. C. Hart- 
wig. Dcm Ekspedycyjnu-Handlowy, Drukarnia 
Pomorska i wiele innych 

W  dziele uprzemysłowienia kraju Bank Związ­
ku kroczy planowo i kieruje się przedewszyśt- 
kiem względami ogólnego pożytku. Mając duże 
pole do uziałaniu, i coraz to nowe czyjpęc iinwie- 
sfyv,ye, tank 7i„iiązku zam:erza znacznie po­
większyć w  najbliższym czasie swój kapitał za- 
k ła low y, w tym  celu Rada Nadzorcza Banku 
uchwaliła wypuścić nową emisyę akcyj, na któ­
re można się już zapisać.

Wspomniane wyżej Oddziały Banku Zwńązku 
mieszczą się w  następujących miejscowościach: 
w  Warszawie, Iirakowdt Rynek gl 19, Toruniu, 
Lublinie. Kieloacn Radomiu, Piotrkowie, Byd­
goszczy. Grudziądzu, Gdańsku Zbąszynie i Nc- 
wym Jorku. A

Z pizy Uczonych cyfr i  damych w iia ć  aż nadto, 
że rozwój Banku Związku jest nader pomyślny 
i osiągnął nadspodziewane rezultaty, sądząc z 
teraźm ejjzości i przewidując na przyszłość, rzec 
można śmiało, iż  pójdzie en dalej w swych 
przed&jąiw cięciach i  zajri.erzeniacl

R u c h  g iG Jo o w jf.
... " ,  . Kraków. 27 lutego.
(4) W ."jra<Pze zooranie giełdy krakowskiej nie 

wykazywali w dalizyui dagu żpdnei ochoty do ja­
kichkolwiek obrotów. To też zaledwie 8 gatunków 
papierów przemysłowi ch i handlowych były przed­
miotem bardzo słabych umnsakcyj

'V akcyach bankowych i papi Ji-ach lokacyinych 
zastój zupełny

Waluty i dewizy zwyżkowe 
CEDUla KURSO! VA GIEŁDY KRAKOv7SKł£ł Z 

DNI*. 78 uUTEGO.
Waluty i dswŁry. Dolary Stanów Zjednoczonych 

ROEow ka 810, 860. Franki fiancu&kie g..i6vka 50 59 
MarkD niemieckie g^tówk*. 13, 14, 15‘50. 14‘bO. Ko­
rony austryackia gotówka 115. 123 czeki 120. 125. 
Korony czeskosłowackia gotówka 10, i l  czeki 10’50, 
11 oO. Lei rumuńskie gotówka 10, 11 Li * włoskie 
goiówka 26. 30.

Aktiyc Tow, haud ’ , I przom.: Polskie Tow handl. 
(„PTH” ) ofiar 1250. żal. 1350. transakc 1315—1260. 
Handi. Spółka ak:. ,.Impex‘‘ ofiar. 650. zad. <00, 
tiansakc 375—6S0 „Polski Glob” Tow. traesporto- 
wo-hąndl. ofiar.,2i00, żad. 2300. Żegluga Polska ofiar. 
8j0, zad 056. Zieleniewski oiW\“ 7500. żad. 7700. 
Warsz. Ska akc. Budowy Parowozów I. em ofiafT 
W '  zad. 5400. 'Varjz. Ska. akc. Budowy Parowo­
zom IJ em. ofiar. 2800, żad. 3000. „Lemiesz” fahrvkii 
maszyn rolniczych ofiar. 5500 ża i, 6000. ..Trzebinia.” 
iabr. maszyn i narzędzi rolniczych ofiar. 2900 żad. 
3100 „Automotor fabryka samochodów ofiar. 1875, 
żad 1975. transakc. 1900. „Górka” fabrs ka cementu 
ofiar. 7300. żaa. 7500, tramakc 7500 —7300. Gal akc 
Zakłady Góro. Siersz yfiar. 5oC0, żad. 5700. trans! 
5600. „1 epdsre ‘ Tow. dla przedsiębiorstw górniczych 
ofiar. 7300. żłd. 760U. Polska Nafta onar. 300C, żad. 
3250. tran .akc. 3150—3200. Ulaktrownia w Sierszy 
i i i  em. ofiar. 1900. zhd. 2100, transakc 1960— 2000 
„Oikos” T. a . ofiar. 3900, żad 4100 „Pezet ‘ Pov,-s'.e-
c.nne zakłady bul&wl. ofiar (300, żad. 1500. Fabr. 
pi"zetwcrów tłuszcz. tv Trzeomi I i II em. ofiar. 2400. 
żtul 2700, transakc. ?475—265u. „Krakus” Zjedn. fa 
bryki przetworów wyskokowych ofiar. 3SOO, żcd iuOO. 
Febryka porcelany w Ćn.-elowi,? ofiar. 4000, żad. 4200.

Warszawa (Tcl, M.) Na dzisiejsze] giełdiie war­
szawskiej panowało słaba usposobienie przy mie- 
v\ ie’kich obrotach. Listv zastawne ziemskie podnio­
sły sie v kursia. Licsty miejskie wcala ni3 rbraca- 
Du. Iłuble bez obrotu. Wieksze zainteresowanie było 
dla akcyj wayrazawikicgo towarzystwa handlu i 
żeglugi

Waluty: Dolar'- Stanów Zjednoczonych gotówka 
transakc. 835—S30, czeki transakc. 877*50. sprzedaż 
8T5G. kupno 825. Marki niemieckie' czeki trersak:. 
14*57 i pół. 14*47 i pól. sprzedaż 14*50, kunn 3 14, Ko­
rony austryackie czeki 1*26. transakc. 126. sprzedaz 
1*26, kupno 1*20

Praga (PAT) Kursn dewiz, "crlin i29 50. Warsza­
wa 8*55. Mnrkt niemiecka 12950, Marka polska 
7 lo  _________ ____ ___

N A D ES ŁA N E.

najpotężniejszy z  w idzianych dotychczas filmów

czq ść l-a „ K r ó i  ż e b r a k ó w 1

Wpisy na KUisa handiowe
w Szkole „Hermes*, J. Pilcha w Krakowie, Floryaósica 39, II. p

codziennie do 10 marca b. r.
S 1 cła pisania na masz«ndch ,.Hermes” wyucza pissnli w go­
dzinach cd S rano do 8 wuczór. Maszyny wszelkich syste­

mów do cyspozyoyi. Wpisy codziennie. 33 td

Czjść ta, rozgrywajuca się w Chi­
nach, państwie śroCka ziemi obfi­
tuje w sceny niezwjkKgo napięcia, 
pociągające barwiioJcią i egioty- 
cznością tła do tego siopnia, że 
widz rozgorączkowany chłonie chci­
wie każdy gest, każdy szczegoi bły­
skawicznie rozwijającej się akc\i. 
Obraz ten jest fenomenem, oiawdzi- 
wym inoiuenlem sztuki kinematogr. 
p.e. waza częsi jaszcza f  lko 3 dni i 
kasa dzienna UGIłCGliY otwarta 
rodziennie od 10—1 i 4 popotudniu.
ViGmsuz;elę od 19 rano bsz przerwy.

ii * iTimiiMiwneiifi iiiiMiiie.niiii m



B tr. 8 „CDNIEC KFAEOW Słlf* Kr. SS.

PBACOWMiA KAPELUSZY OA'«SSKICHn&RTt NINA
Kraków, ni. Floryasiaka 13, I. p., oficyay, schody w podwórcu.

“ •poleca K A ° E L U 5Z E  D A M S K iE  po c e n a c h  n a d rr  
p rz y ś lę  nych . P .z y rr.u je  W .Z E L K ić  R O B O T Y  

w z a k re s  m o a n ia .stw a  w c h o d z ą ce . 3344

fi? A SAiZfcOAZ 3 piei-e żela- 
I *  iu e , i  da .ąco się do <>srz«— 
fti n.a w ię i i - z y n  i.bik.>c>i. i 
doiirze i: Uv.\ manę, jak-. też k.l- j J 
k set Kg starugo że ia/a; ouej- j 
l 5 ć  tiiozua w  powszechnej |
7 Kit :,o*e| sżi.ule w Golesze- 
w .e  O lei l.v nadesłać Jo 'irza -j 
łożonego gm iny w Liuloszi w ie :
00 iO .nii.es i9.it. boli 
ttw.eitaia ien, ; n et. gminy. {

(Ta u a tTivyjłó . T iu  amy i
•  H A . . o U l v v f i : U  «  nmaiJZtiY i
poszukuje r jsuii rni03i>ni8ia 
itiU p.wn.czns.o w  w ^ .o z t i i i  i
1 n.cils ęb.o>s w ic band  o «  t u  I 
hm w Koin-umie. i skawe i 
Wi.oiJfetM’ p isem ne i-o au ra .! 
GonC.i K itU . p ,d „G iersis z o - ,
tft|.jiiii silu.'. S3..P

' s i o T h i l i f f i
kółka do toreb, huśtawki 

i apui uty gnniast^czne  
suaann.o w> kończone dc na­

b i ł a  u Lrmy 533jy

W i p o r  \ V a rd e i  e r
S k ład  ia ib  i  p e r łu m ery i

K r a k ó w ,  ul.  S z  v s k a 2 1 .

l Y a ś n e

’ fk i;Mat i wwm
Nu do i. ly  w  na lepszyui ga- 

tuuku

L A K I 6 R K K
v : aiiku  lasonach ,10 SulHlMk. 
jian l lei 1 geinzow o w  ró  
ł.u ycj 1 m ra ca  po M k 2SoO, 

2dVa i wyżej.

ćia  odbudowy polskiego
p r z a m y & i M  i f a ł n l c t w a i  &  i *

W  dniach najbliższych mrłchodzi znac7ny transport 
sam ochodów ciężarowych wszelkich typów  na gumach. 
Ceny przystępne.

N atychm iast d o  odstąpienia sam ochody c iężarow e :

F I A T  tu ryński j 5  H P . udźw ig  3 1/* tony, n o w e  gum y  
pełne, p raw ie  nieuz/war.v!

I T f t L A  45 H P , udźw ig  4— 5 ton, n ow e  gv my, m ało  
— — —— — używ any, kom pletnie odnow iony. 3 31

„ E S !  I A P Ł ” ,  K r a k ó w ,  P i j a r s k a  4 ,  t e i  3 4 7 5 .

Fiiie: WaiSiawd, Lwoi/if, Poznań, Chrzanów. Ajencya Gcteńsk.

ań, i „ » • " ui. I . f c i f . l a i ■i—— — u .

1̂ ' S Z K Ł O  O l C I E N M i
I , wagonowo po cenach fabrycznych z cychią ddstawą

ADOLF EHJlLlChS, Hurtownia szkła okiennego 
K raków -Poćgórze . 3283

Zatoioru w roku 1033. Adres tal. .Probus* Koków 14.

Czernidło d o  butów
pastę d o  o b u w i a  c z a r n ą ,  ż ó ł t ą  i  b i a ł ą ,  

1 w a z e l i n ę  d o  k » k ó r
poL CŁ

F z i b r \ I t a  m y d ł a ,  s m a r ó w  i  a r t y k u ł ó w  c h e m .

„Kotwica"
w K ra k o w ie , u lica  L u b om isrk iego  1. 41 .

3 1filZWAZKiA SIĘ kurtę powc* 
U  i i lu a  w y i iu n  przez P. K. 
U .w M  ec liow iezgub i naprze/, 
n .ie ,'k ann a  w s i a L zcżo w .  
gim tla « »e lk o -ó u gó izu , Jana 
Łojam i. 3340

y Cli .iCKĄ k A P.TĘ O OHO CZEKI A
* •  1 *  uaswishO KiuijckjZi 1 
1’yc irsk i, W ijh czk a , in ą e w ;*  
zmułu. 33 "

, I  EMIiWAŻfHA SIĘ kartę powo- 
^  n iu ia »ym ;u ą  ; rzez P. i\
U. w  Mi.chowie a  'zzuh.oną

I przez m ieszkańca stu y l M i_* 
P e le  -a się B u m u  j Cii ów  L u  u a Sic.ruiaiitoAfck 6*

czarne, t W iśn iowe, bor* * ^ 
tit>. c ie l’* e, Li.Ołriowe, popie*

5s s i ł A  u w t >  Z u ^ u h
aiii u:\l>#
g r «  kuif, Slurow śma S.

.  G U dlłk i) ku tę o..r c/.tu .1  

••  na i.uzwisko Hir/di Klin­
ger, K ra iiów , iiaew uZu.aiii. 

2313

D Y R E K T O R
e n c P c r . n y ,  b . k ie ro v rn ik  p r r e o  i ię b io 'S ’rw9 c e ia tn i-  

c z i e g o ,  o b ecn  e  d y r e k to r  je .tu e j z w i^ k & zych  ta o ry k ,  
p r a g n 'e  z m im ić  p osad ę , n e l le i i tu je  ty lu o  na s tan o - 

v  is k o  k .e tu  ą>-«, n fiic n ę tn ie j w  p iz e m y ś ie  c em in i-  
c / 11.' m  Ł is k i iw e  / g .o s e ep ia  p od  » b y  rek  lo r *  d o  B n u a  

o g ło s z e ń  N. Łn u tte ia , K ra k ó w ,  G ro d z k a  13.

POLSKI GLOB S. A.
VVy.tonuje transporty wiasnymi wagouami 

w reiacyacn:
Gdańsk -  numnnia - Austrya -  Włochy -  Polska.

In.orriiaryi o d z it  la Oddz;rł tianspoitcwy 
„Po.skiego G.obu*":

K ra k ó w , pt . c  u^.jryac ti 9 . T e ! .  C7.
turiz aż flildziały: Kf. kbw. ul. J V  cK.ego 3, W irs iaw *, 
l| Ś -u  K i<> za j&, iC zń .r, l-.anersilut l w ó w , 
U . 3 go via|a, . . .e. zll Viii, c.<ili.0>4«iś<i>ss 24. ouuu- 

ii/. Ktriii-ut. I. (izerniowsa, „lii.ous* A. Q. |«a- 
wuiej u * diust ih nu). tns,jOzj'ury w Oswięc HI u, Tilzz- 

w.b, GuJhjiu tzjs.acn O 'i.tym a . tt.udsan. 3323

X liii

ma. m  liCM 1 :8).. “ i
;  mwm mm  p a iro r,?  \
:  s z £ » i s n  i f l x A l i v i i i A i i r i  :

I iE-yny u iliMft Paisitisia diienaili prowistymul!
w M m  i S ^ a  ł a n  m m  i

szcnlia im m m &Mi aa ;iow.acyi. rai. żoisiest! jIłaiapsW, i
a wmą oa m i  wieiim i t-sgâ ga wo- l 
w&S Liiii2isi.880, liuącsiaa i mUeii liiiżs/aiciii i

• ttoiapiL 02 prsv.aci< aizjscs tołwieŁ Z
*  V

*
♦
♦
♦
♦
4

mz:
O ddział w  Krakow ie

u l .  F l o r y a ń s k a  43.

Teł. 20ao. 

Adres teL: BankesŁ

Z n ł i i w i a  w s z e lk ie  c z y n n o ś c i  b a n k o w e . P r z e p r o w a d ź ;!  
i  l in a n s t i j e  in t e i e s a  k u p ie c k ie  i  p r z e n ij  s ło w e  b e z 
o g r a n ic z c i i ia  w y s o k o ś c i .  P r z y j m u j e  z ie c e n ia  n a  g i e ł d y  

k r a jo w e  i  z a g L w n ic z n e .

Uskutecznia przekazy do wszystkieb miejscowości
w  k ra ju  i  z a ^ ra u itą . 3315

L  J i  & t a w *  i t n i s r e h ę
u3U'»a|4 natychm iast proszki 

p h i g t e n s z K e r w o s t n ' ’  
x Mogutk e.n,

Żą >ać w  ap t-k  ch i  ilrogeryach. 

Zns'ępstttO  na Matoj-OTbkę:
W acław  M z .o  1 K k «, Kraków, ul. b ru m ic ta  7.

A

O S T R Z E Ż E N I E .
A b y  uniknąć nadu2\ćze strony podej- 
rzai yeli ip l^A idu ow , podającycn sit; za 
Iunkc>onar>uszów Jilthiro^m  miejskiej, 
Dyrtkcya ostrzega 1 prosi RT. iioonen- 
tow o z.tdame prieUklaoania legity macyi 
2uO|’aUzon}eh w iotograiię, k ó ie uprą- 
V ńfttją do przeprowadzenia napraw, ba­
dania liczników mb iimycii czynności 
zw.i^an^ctiziusiaiacyariiielcklj-yeznr fili.

Dyrekcya Elektrowni Miejskiej 
w Krakowie.

Kraków, dnia 12 lutego 1921.

*
aZą składu

Autcmofcili oscocjyych 
Automobili ciężarowych 
IVlutor$w do ^olejek polnych 
Piuyów motorowych
f i ovvC ió/ ;

typów Oaimler-Puch Fiat
d o s t a r c z y  •

AUS7R0-DA?IV!LtR Akc. Tcw. MotoruWS 5 
G i ó w n e  b i u r o  S D r ^ e c i a ż y  »
Kraków, ulica św. uertrudy 2. 3192 *

mm
m

m
m
m•

P rz e c z y t a c ie  na św ie ż sz y  n u m er

S z c z y t k a ”
Szczutek ło r4a'i*,oc'zy,n‘o,szy ,>aoołiV|
* 1

5 2

Szczotek
■zczutek

8

morystycz <r w mnisze 
to niezawisły rgan sai#ry po. 
litycznej
iu na,rausza lektura w se/nnla 
|.UU o/y w aory, nau moua I uO 
ZblujuWiSK. 17i'U

l^r.i/n,iii-i’iiln ri,ił".lei"/.,»,» 10 hu. Crnu |iu]eilyn/#.e.
g n k.ttilłll U (i .laH. A* O , U*ł>t.l4t we SA1 Stlt.ę.l 1*103- 
1‘diU tiilwui.ińtin, AiwUUOtiilaUtir yi»nlkA*fc iifullAuUilj

łiEBAikC.YiA t Aia..”. - . * ! -  / .:

V M Q W ę U l e  % J ł i  4 1  i .  k

W j r s d y k a l n i e  s z y  ś r o d e k  a . a  c i e r p i ą c y c h  n a

PR Z E PU K L iłig
Każdą eiioćny najstarszą p iz e D u k lm ę  nawet gdy
0  sei dC ya  mii pnski li i- pon .ogiy, Itmzyiny zuper- 
nirt po o sob iau m  p n rn jn w it iih U  się oez boleśc i
1 skuie- zm e b iiniiiżaiui n ow ego  )iati m ow i.neęo  
w ynalazku  m epo i i rof. U rn  k  x a i 'a  jC/yc-Ki. 
szpil. św . b/czepanti i pi j  w. o..c. w Hue; peszcie).

D la  P a ń  d a m s k a  o o a łn g a .

P a lea ty  w e  wszystkich pań.-twach.

M. Tilk .nan, Kraków, ulica Zwierzyniecka i
(ob I iotelu V ciorio . 2 88

Śruby m,3' rw. wszelkiego rodzą; 
Zrtfaszćia oia kolejnictwa, w 
c iem wykonaniu l szybką 
co awą —  poleca tirma Julierz  
V eiss, Lwów, Hutucmego L. 26., 
Tal. £j9. 3-53

i' fet B U. . j®Ł»l3«Muś— .

b !

i\il\
W y a . w c a ;  W  x a s rę p & tw ze  & p ui ' 4  W y d a w n ic z a ] „Goniec K,raxowsKi<< Sp. t  o, o.: 4&a<y«A fo i.U n a , hedaktoc Odpow.: i.udwu& Gionuś, 

Uiukatuid budowa w K.''lh.ijw\u,


